
Nr. 5 1 .

KURYER L ITE WS K I
w  W ILN IE we W T O R E K  DNIA 26 CXERWCA T. Ś. 1817 ROKU.
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Wileńskie 'I 'owarzystwo Dobroczynności, stoso- 
'"nie do ustaw swoich, obowiązane odbywać corocznie 
posiedzenia powszechnego zebrania, odprawiło je w dnia 
*3 przeszłego tniesiąch maja. Zgromadzeni liczni 
Członkowie, pod przewodnictw em Członka Towarzy- 
stwa, JVY. Litewskiego Wojennego Gubernatora, Je- 

i nt:r«ła piechoty i wielu orderów Kawalera, Rzymskie- 
S® Korsąko\r;ij naradzali się wspólnie nad środkami, 

le Wileński zakład Dobroczynności przyprowadzić 
we wszystkich jego częściach,' do coraz większe- 

. ^konałosc i stopnia. N.ezałatwione na jednćm 
sie  ̂ 'Zfił,lu przedmioty dały powod do zgromadzenia 
c!^ h'nvlópj-leg° w dniu tegoż miesiąca maja. W rzę- 

(lecydow-anych materyy, rozbieranych wprzódy 
J u r '  °s'bny, z trzech członków złożony K om itet,

. j K . i W w V* iee Gubernatora Hrabi P Inter a Zyberka, 
0 • Radom iny  i Jana Ilychlera,  uczyniono postanowienia 
a zabezpieczenia tak dotąd będących Funduszów, ja-. 

, 0 L‘Z nadal przybywać mogących; przedsięwzięto 
środki, względem uzyskania należnych Towarzystwu 
zaległości; uznano potrzebę przepisania obszernieyszych 
dla opiekunów parafialnych prawideł; decydowano 

ończenie w  roku teraźniej szym murów w domu Towa­
rzystwa; urządzona wewnętrzna administracya domu; 
riaostatek urzędnicy i członkowie do wydziałów 11a rok. sędnicy -----------------
p  aZnieyszy wybrani zostali następni.

izezydent Towarzystwa JVY. Metropolita Rzymskich 
w Rossyi Kościołów, Administrator Biskupstwa 
Wileńskiego, StanisławSiestrzencewicz Bohusz, 

rezydent igo VVydzialu czyli iywności. JO. Xiążę 
Senator Państwa, Michał Ogiński. 

astępca: JY1. Wice Gubernator Wileński Hrabia
Plater Zyherk, 

rezydent ego Wydziału czyli poiednawczego, JW  Obo- 
źny Litewski, Hrabia Alexander Pociey. 

astepca:^ JO. Xiąże Biskup Sataliyski Nikodem Puzyna. 
'°dskarbi; JW . R ektor Cesarskiego Uniwers. W ileń- 

skiego, Szymon Malewski, 
astępca i tym - czasowy Dyrektor domu, Jan Rychler. 

Sekretarz: Jgnący Jundziłł.
Członki połączonych wydziałów igo i ago.

J W., i W  W. Adam Kossakowski Biskup Suffragan K ur- 
łandzki. i

Tadeusz Kundzicz Biskup Anastazyyski.
Antoni Łappa, Marszałek.
Teodor Ropp, Marszałek Guberński Wileński.
Antoni Chrapowicki Prezyd. S. G. W . igo D.
Adam Hrabia Chrepiowicz Kommisarz Edukacyyny. j 
Michał Romer Prezydent b. S. G. W . 2go D.
Józef Kossakowski, Jenerał Brygady.
Jan Chodźko, Prezydent S. G. M. 2 D.
Jan Gwałbert Rudomina b. W izytator Szkół. 
Kazimierz Strawiński, Sędzia Graniczny P t tu Trock. I 
Eustachy Zabicłło, Assessor Sądu Głłgo .W.; Igo D. 
Bogusław Białobłocki, Adwokat Sądu Głłgo.
Antoni Marcinowski.
Antoni Wiskowski R. T.
Stanisław Zakrzewski Szef G. W .

Prezydencya na Sessyach administracyynych To- 
Arzystwa, składaiących się z Członków wydziałowych

urządzoną została następnym sposobem: w-nieprzytomni 
ności Prezydenta Towarzystwa spełnia jego obowią­
zek -Prezydent ago ^wydziału. W  niebytności tego P re­
zydent 2go wydziału. Po-nim zastępca Prezydenta igo 
wydziału. W  nieprzytomności tego za-stępca Prezy­
denta 2go wydziału. Naostatek w nieprzytomności 
tych wszvkich, zastęp nie prezydenta oneysce pier­
wszy wydziiłówy Członek, w  niebytności zaś jego po- 
nirn następiiący. I tak daley trzymaiącsię kolei, we­
dle jakiey członkowie wydziałowi powyżey są wy szcze­
gólnieni. ~

Wydzi.ł trzeci czyli medyczny, trudniący się u - 
dzielaniem da ubogich łady  lekarskiey, i  samych le­
karstw bezpatnie, -dla braku funduszu «a medyka- 
menta od lit kilku mniey czynny, powraca do wię- 
kszey sposolności udzielania tego rodzą iu pomocy, 
przez ofiaręJJ. PP. Aptekarzy Wileńskich, którzy, za­
pisali na ubogich coroczną ofiarę w lekarstwach. Imio­
na tych, prafdziwę dobro ludzkości cenić umieiących 
mężów, uahżących odtąd, do związku Towarzystwa, 
są następne J PP. .Jerzy Gutt, Jan IVoelck, Karol Wa­
gner, Macicy Shultz, Michał Maceioicz, Michał Machnauer, 
Bartłomiey 'Gryzer. Pierwszy z nich obowiązał się co­
rocznie dostarczać lekarstw y.a assygnaCyami Towarzy­
stwa na złotych 3o0; następni zaś każdy na złotych 200. 
Wydział poinieniony trzeci -składnią następni członko­
wie Towarzystwa. Prezydent Józ f  Prank Prof. s.or 
Kł niki w  Uniwersytecie Wileń: Zastępca Jakub Szym- 
kieoicz M. i C. Doktor Członek honorowy UniWer» 
Cztonki wydziału Medycyny i Chirurgii Dok'orowie 
Miciey Barankiewicz, Jerzy Reykowski, Ignacy Woynicz,  
tu iziei wyżey pomiecieni JJ. PP. Aptekarze.

W  latach ostatnich przez śmierć kilku gorliwych 
czbnków, filarów tego zakładu, ubodzy stracili wielkich 
swńch dobroczyńców. Lecz Opatrzność, błogosławią­
ca' miłosiernym zamiarom pierwszych założycieli , 
nieprzestaie czuwać nad losem nieszczęśliwych. Nowo 
przybywaiący gorliwi członkowie, 7. większaiąc fundusze 
teg» zakładu, przyczyniaią sposobów dobroczynney po­
mocy. W  domu Towarzystwa utrzymuie się teraz, u- 
bogich, sierot, zgrzybiałych i różnego wieku osób obo- 
iey płci około 4 oo; a oprócz wsparcia pieniężnego, ży­
wność odbiera do miasta więcey 100 fainiliy. A tak 
zakład ten dobroczynny od lat dziesięciu w Stolicy L i­
twy utrzymuiący się hoynością obywateli tey prowin- 
cyi, poświęceniem się miłosiernćm [Szanownych Datn 
zbieraiących corocznie kwestę i innym sposobem przy­
kładających się do wsparcia tego zakładu, tudzież sta­
raniem członków Towarzystwa, przy skuteczney Rządu 
mieyscowego pomocy, pożądanego nabiera wzrostu.

Ostatnia data gazet petersburskich jest d. 16 t. m.
W- X. Jmć M ikołaj d. 7 o godzinie u te y  przed 

południem przybył do Nilawy, powitany przez jenerała 
kawaleryi, idrabiego Wittgensteina, i gubernatora cy­
wilnego ; po odmianie koni w dalszą puścił się drogę do 
Memla. D. zaś lig o  przybył napowrót do Nitawy , 
a d. i 2go o godzinie lO tey przed południem przybyła 
Królewna Jeymość Pruska, Karolina. Spotkaną była 
p r z e z 1 W. X. Jm ci, tudzież przez woysko ze wszelkie- 
mi honorami pvoyskowemi i prze urzędników cywilnych. 
Po przybyciu W . Xiąźę Jmć pzrzedstawiał Królewnie



Jey Mości urzędników cywilnych i w ojskow ych , zna­
ki milsze Dam y i osoby ze stanu ślachecbiego.
0  g rdż in ie ' 4 tey  z p o łu d n ia , W ie lk i  Xiqżą
1 K ró lew na  Je jm ość  wyjechali do R y g i ,  i  rów m in ii  
honoram i p rzep ro w ad zan i ,  z jak itnn  spotykani byli.

Ustawa o przyjm ow aniu  lokacyy do Kam missyi Pań- 
s tu a  umorzenia długów.

i .  Kcłnmissy a Państw a um orzenia  długów m* się 
o tworzyć dnia igo l ip c a ro k u  teraźnie jszego , d laprzyy- 
*nowanią,d< browolriych lolacyy równie rossjyskńh , jak
i  cudzoziemskich pod danych. P rz y jm o w a n ie  i t h , za­
cząwszy od pcmienicnęgó czasu, t rw ać  będzie do dwa 
30 grudnia roku teraźnieyszego.

а. L o k a c je  mogą bydz czynione w  «s*ygr«t8ch 
p a ń s lw a ,  w biletach banku pożyczkowego, lów niei 
w  srębrney  i z ł f t e y  monecie rossyyskiey; nie inaczey 
jednak , jak w liczbie okrągłey i nie jrnieyszey nad sto 
r u b l i ,  stosownie do ogólnych przepisów ’Ustawy k o m -  
missyi.

5. D la  każdego lokowanego kapitału przeznacza 
»ię jednorazowie na  nagrodę su m m a , piątć jego część 
s tan o w iąca ,  t c j e s t : na każde sto rubli ' s r n r t  m lub as­
sy gnatami, po dwadzieścia procentów tąż m u e ta :  sum­
m a  la  ma bydź przyłączona do ilości lobw anego ka­
p i ta łu  ; tylu sposobem, zamiast tysiąca m bli, będzie 
r  a pisano na imię lokatora tysiąc dwieści* rubli kapi­
ta łu .

4. N adto  zostaw uje się na rzecz Iclatora , wr za- 
łn ianę wydatków , po trzeb rych  na przesyłane pieniędzy 
pocztę , albo na przeniesienie ich do kommisyi, potrąci się 
jedncki otnie, od całego loku jąu  go się kapralu j< den pro­
cen t , k tóry  tez ma bydź potrącony z jego summy.

5. Lokacye takowe maja bydź zapi^ne do xięgi 
długów państw a, zamieniając je w dług nieterminowy 
•zabezpieczony, zostaw, ując im wszystkie piawa i p rzyw i­
leje , przez ustawę Kcmmissyi dla długów nieterm ino­
w ych  zabezpieczonych nadane.

б. Na zapisane do ł i ę g i  długów Paistw'a kapita­
ł y  tuają bydź w ydaw ane  bil« ty , podług ustauowioney
ii i niy , a opłata stałego dochodu , wynoszącego sześć 
p rocentów  ćd całego kapitału , do xięgi długów zapisa­
n e g o ,  me. bydź uskuteczniana w  takieyze monecie, 
v  j; k i ty  był lokowany kapitał, równie t u ,  juk i -W dru  
fęitb miastach p a ń s tw a ,  przesyłając je kosztem sauityże 
K om m issy i , stosownie d o jey  ustaw', każdego roku dwie 
m a  ratam i.

7. Summa, potrzebna na opłatę stałych docho­
d ów , jako l e i  dw a p rocenty  n a k a j i t a ł  umorzenia, w ce­
lu  stopniowego spłacania takowych lo iacyy*  jeżdiby 
k tó rzy  z lokatorów' na gotowe pieniądze zamienić c h le ­
l i ,  oddziela się corok p roporc jonaln ie  do zupe łne j  ilości 
lokacyy, ze trzydziestu  milionów „ p r z e z n a c z o n y c h  ogólnie 
jia z nisczenie asśygnat z dochodu majątków skarbo- 
ywjeh.

t>. W  szystkie lokaeye, k tóre  na osnowde nireey- 
śzey ustawy czynione będą w Kon missy i m ierzenia  
d lu g o w ,  przeznaczają się w  całkowilty swey ilości, je- 

nie ku prędszem u W’ obrócie zmnieyszeniu assygnat 
państw a.

g. Z a t e m ,  po  upłynien iu  czasu , na p rzy jm o­
w a n ie  lokacyy w § 1 przeznaczonego, summa W’ assy- 
jgnatai h państwa, w y równy ważąca zupełney ilości lokacyy* 
d o  Kommissyi na ten  cel w niesionych , m a bydz 
publicznie spalona.

N a takow ey U s ta w ie ,  własną Jego Cesarskiej Mo- 
Sci r ę k ą ,  dnia  jo  maia 1817 roku n a p i s a n o  ta k :

M a bydź podług tego.
A l e x a n d e r .

M ianow ani kawalerami: ś. Włodzimierza 5ey klassy: 
rzeczywisty  radca stanu O garew ; D yrek to r  liceum c a r-  
skosielskicgo rzeczywisty radca stanu Engelhard  ; 4 tey  
k la ssy ;  professorow ie , radcy nadworni: Koszański^ Har­
ców ; i. A n n y  Sgiey k lassy: professorowie radcy na­
dw orni r H aw nschild , de Eoudri i  K i nicyn ; i. A nny 5ciey 
H assy;  radca ty tu la r n y  Czyrykoiw. doktor assesor kole­
gialny Fcsche(,

J e n e ra ł  if ia io r , K d l e , dcv ćd /ca  miasta w' OJrs>~ 
sie , o t izym ał bry lan tow ą ozdobę o rd eru  ś. A nny 1 sze j  
klassy.

Rzeczywisty szambelan , O ziercw , cywilny g rb e r -  
r a t c r  tw e rs k i ,  uwolniony cd tego obow iązku , j mia­
nowany koniuszym , a rapem dyrektorem  stad końskich 
dw oru J. C. Mości. Radca  k o lb g ia ln y ,  M o h ih w sk i , 

rek to r  kanc tl la ry i  g łów no-zarządzaiactgo Jeoigiią-, 
m ianowany radcą stanu.

N a rozkaz Nayw yższyd. r o m a i a :  odstawmy K ontr-  
a d m i r a ł , óoickin , przyjir .u ie  się do służby i m ianowa­
ny lest członkiem kolltgium adm iralic ji.

Liczący się w k a w a le ry i , jenerał m a ic r ,  OrłcW 
mianowany naczelnikiem sztabu 4go pieszego korpruu , 
na mieyscu liczącego się w w ojsku  półkowriika Tl o/ko~ 
u a  , który naznacza się dyrektorem  kancellaryi głów no- 
dowodząccgo sgiem  w ojsk iem .

D. 2 i  m a ia ,  wyszli z ins ty tu tu  inżenierow  dróg 
kcmm uńikacyy , w randze  poruczników: D iew iatin ,
M orozow , Łobarikin , Pych te r , B uhaysk i , Szweykowski 
s , Pop vw , F e n th o ff , Mens z  , L uow  z ,  i Strahlmarm.

Dochod na inwalidów z opłaty  od n a g ró d ,  arend, > 
pensyy , ord e r  o w , ozdob , widowisk , i t. d . , podług o- 
głoszenia gazety Ruskiego Inwalida , z dnia i5 'czerw ca, 
u c z y n ił ,  w ogóle: imperyałcw 4 4 ,  pół unperyajow 260,. 
czerw. zł. 206 , srebrem  3,6 14 rub. 76 i pół k o p . , as- 
sygnac. 320,u85 rub. ro  kop.

Frzcuiezienie pewnika M inina i  Pęzarskiego do  
Mosku y . Mów iąc o ty m pom niku,nieodrzeczy będzie na- 
11 knąc czytelnikom naszym o czynie znaiomym w  bi- 
s l i ry i  rossyyskiey i innych sąsiedzkich, k tó ry  dał po­
wód do przedsięwzięcia takowego. Oby w ate l,  nazw i­
skiem M inin, widząc oyczyznę sw cię i stolicę iey Mo­
skwę pod w ładzą możnego na ów czas n ieprzyjaciela, 
przedsiębierze szlachetny zamiar uw olnienia  jey zpod 
iarżma. Zgromadza współobywateli, znayduie w szy­
stkich duchem jedności ożywionych, p rzek łada  im swóy 
zamiar, i o trzym uie wszelką w  ludziach i pieniądzach 
pomoc; a potem udaie  się do Xiążęcia PozaiskiegO , 
k tóry  będąc głośnym z swey waleczności, zdał mu s ię  
b \d ź  na jz d o ln ie jsz y m  do dowodzenia zgromadzonymi 
synami ojczyzny, przystępuie  do niego, 1 bez t r u d n o ­
ści otrzymuie zezwolenie i obietnicę uskutecznienia tak 
chwalebnego zam iaru .

Chwilę w idzenia się tych dwóch męźówr wziął a « '  
t o r  za przedmiot do wystaw it uiu kolosu.

F ro iek t wystaw ienia pomnika i w ykcnrn ie , p rzed ­
sięwzięte zostały pr^ez M inis tra  spraw  w ew nętrznych, 
Radcę T a jn e g o  Józefa Piotrowicza KozoHawltwa. bed. 
iegoż dozort m biegły snicerz tu te js z y ,  Radca Stanu M ar- 
tos, zrobił w zór tego kolosu z gipsu; a P. Jakim of  R a d ­
ca Kollegialny, wy 1̂ 1 go bardzo trafnie z bronzu 5 kwiet« 
1816 roku. Posąg umieszczony iest na egrem nym  z je­
d n e j  sztuki granitowym podnozu, ważącym 7000; sa- 
n>a zaś g rupa  I ronzowa z boreliew am i 1300 pudoW. 
W yp raw io n y  zł ad kolos takow y pod dozorem inżeni- 
erów komunikaty y w odnych,popłyrm W ołgą  aż do N iis z e - 
go N ow gorodu ; jest to mieysce urodzenia  obywatela 
M iqina. Czuli mieszkańcy pcw ita ią  cnotliwego rodak* 
W izerunek, k tó ry  umyślni* przez czas niejaki tam  za­
trzym anym  będzie, skąd rzeką Ckką  a i d o  K clcnw y , * 
potom Moskwą dod.awney stolicy, k tó ra  mu winna o- . 
sw obodzenie swoie. Kolos postawiony będzie w Mo­
skwie na p lacu Krasnoy, naprzeciw  wieży f r e m l iń s k u f  
N a podnożu ten  skrom ny dano napis: JlUnincui C lJ"  
watclowi\ i  K iąięciu  Fitzarskieniu Jiossya  wdzięczna ió  sf"

M ieszk a ń cy  tu feysi Z ukonten tow aniem  w idząp°*  
s tęp u iąre  prace  w napraw ian iu  te a t ru  wielkiego, któ­
ry  od kilkunastu la t  stał w ruinach przez pożar, » 
Łoliczności, wytuagaiące w ydatków  na różne  ważni^y" 
sze przedm ioty, niepozwalały rządow i zwrócić n a ń  u '  
Wagi; lecz dz is iay  w spokoyney i sczęśliwey dla P oS" 
syi chwili, w  pomyślnym pokoju, k tórym  iq łaska"  _ 
Opatrzność obdarza, wszystko inną  przyyrtiuie 
$gtc$  wdzięcznych poddanyqh w  >iiidey  c h w ^



stanie, Ż yczący  sobie dowiedzieć się , czyli nnm er 
iego w yszed ł,  znaydzie na k an to rz e  głów nym  co- 
dziennie wypisany E x t r a k t ,  gdzie ta k  o odciągnięć 
ty c h  num erach  praekonać się ; iako tez  i losow p-.>- 
żos ta łych  , za opła tą  każdego po i czer ,  w złocie —• 
nabydź może. W  W a rsza w ie  dnia 2 ó mca Czerwca
1817 r .  K uchanow  i ki.

S tra sza k  S. J. D.
Taż D yrekcya podaie do w iadom ości, iż plany 

i losy do lo te ry i  maiętnosć W ola -W ięc ław ów  sk. , 
iuż wyszły z druku i przedaią się. Cena losu d u ­
kat ieden w z ło c ie — Nowa także ogłoszona lo te ry a  
ha maiatek je z io rk o  w w oiew ództw ie augustow -

   . . . . . .  śkim : składa się ze 40,000 losow ; M aiętnosć tita-i
AVysyła tu  xięga pod ty tu łem  Dziennik pobytu. P a -  kowana 602,075 zł. poi. 

te/a Swinina w Londynie: w liczbie wielu* zawartych _________
W o l i i e  M i a s t o  K r a k o w .

Podług Ustawy , urządzaiącey starozaftonnycli 
miasta i "Obwodu naszego, będą przydani Kabinom 
tłum acze Cbrzescianie p rz y s ię g l i , k tó rz y  w yrok i 
Rabinów , co do urządzeń rełigiynycb , p rzed  ich o - 
g łoszen iem , na Polski lięzyk przek ładać , i akta Ra^ 
binuw ir  porządku titrz) mywać obowiązani będą.

W IADOM OŚCI Z A G R A N IC Z N E  
P r  u s s y .

B e r lin , d. 24 czerw ia  Dzisia bardzo  rano N. 
k r ó l  J m ć .  pod im ńniem  Hrabiego Ruppm *  w y je ­
chał z. Potj dom u  do Tefihć.

Gdy N nasz Król i rodzina iego pożegnali się 
z Xię»mcZką Karoliną dnia 13 czerw, w Frtierrwaldr-, 
udała się ona w dalszą drogę do P etersburga , W sz ę ­
dzie ią z  oznakami radości, ze czcią-i se rcem  p r z y ­
wiązanych poddanych p rzyym ow ano  — Dnia 14 
stanęła w S targ a rd zie  i tam  przy ię ło  ią 18 panien 
z wieńcami i kw ia tam i, a iedna Z nich ofiarowała 
X ifżniczce  na bogatf m wezgłowiu widnieć z m irtu . 
M iasto  wspaniale w ystąpiło  na iey p rz y ię c ie ,  za.

sławią, rządy naylepszego z Monarchów, ktorego do­
broczynna i oycówska troskliwość, nietylko się zatru­
dnia przedmiotami chwały i pomyślności ukochanego 
swego narodu, przez udoskonalenie tak licznych zastę­
pów woyska, przez rozszerzenie i nadanie wolności ki u-* 
jowemu i zagranicznemu handlowi, przez ustanowienie 
hiądrych praw i urządzeń; lecz nadto wszystko, Co mo- 

bardziey jescze uprzyjemnić byt narodu, pod słod- 
kiem Jego panowaniem zostaiącego, nie iest Mu oboję- 
hitm; z Jego to woli w tym roku stolica tuteysza na­
była tyle wy gody i ozdoby, przez wyłożenie z obu 
stron każdey ulicy, na trzy  łokcie szerokości 
ciosanym kamieniem , co chodzącym pieszo nie­
skończoną iest ulgą, i ulicom piękny nadaife widoki

idynit
^  *iędze tey, nader ciekawych opiSow, znayduie się 
°pis pobytu N. Cesarza Jmci w Londynie. Styl pięknym 
'w>borne i żywe obrazy, czynią dzieło to arcy pożą- 
minem, dla k ażdego szukaiącego w czytaniu nauki i przy­
jemności. przedaie się w handlu braci Sleninow-

Liczba okrętow w Rydze d. 19 czerwca: przybyłych 
wyszłych 88l.

Kurs Wileński na assygnaty : rub. sr. 3 r. 85 k.; 
t»k, 10 r. 86, imper. 87 r .  60 k.

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
Z  Warszawy dnia ań czerwca.

Dnia 2400 b. in mca przed  wieczorem zszedł  
tu  z t e g o  świata 3W. H r .  TK ielhorski, Senator  W o ­
jewoda , Jenera ł  dywizyi  a p rzez  czas pew ny  M i ­
nister  woyny Zwłoki  iego s m ie r te ln .  z wszelką 
tZcią godn< sci i s topniowi iego p rzyzwoitą  oneg- 
day wyprowadzono  do kościoła s. Krzyża , a wczo-  
5'3y pochowano.  Na ty m  smutnym obrzędzie J. C. 
Mość W Xtążę K atu  ta n ty  , l i cznym o toczony  szta- 
b tm  , znaydować się raczył:

Wieśniak nazwiskiem M a lic z e w s k i , będący ro  
dem ze wsi Z a les ie  w Powiecie C zersk im ,  w W o ­
iewództwie Mazowieckiem Jeżącey , odebrał  z scze-  
gólney łaski Nayiasnieyszegó Pana czerwonych  z ł o ­
tych 1 0 0  , iako nagrodę za gorliwość iego . k tó r ą  
ukaza ł , przyprowadzając na p o w r ó t  do służby syna 
swrgo, imieniem Grzegorza  rek ru ta .  z  namowy śwych 
kollegow z pułku ćgo p iecho ty  l iniowey .  do k to r e -  
§° został  wcielony » zbiegłego.

Dyrekcja jeneraina L o teryi kraiowych KrÓlcśtwd 
Polskiego.

Pod. e do powszechney  wiadomości ,  iż s toso ­
w e  do os ta tecznego  postanowienia Namiestnika 
^eólew skic go w dniu 26  kwietnia r .  b. zapadłego;  
M gnien ie  lo te ry i  na majętność  Tyszowce  dnia 24  
*>• m o godzinie $>tey rano  , pod prezydencj i* osób
cd Rządu na to  w yznaczonych , is to tnie  rozpoczę ło  
się , i codziennie , wyiąwszy św ię ta ,  w domu lo te ­
r y j n y m ,  aż do odciągnięcia wszystkich 8 5 ,0 0 0  nu- 
*«erow ag‘to v a ć  się będzie — W rzeczo n y m  dniu 
1.400  num erów  odciągniętych z o s ta ło ;  z tych  na-
steptrace w y r r a ły .  t  i. Nr* 82 942 —  5 9 ^ o i  ■—  
i o .226— '46 , i 48— 28,q35- - 24 ,53o — 24,836— 72,193—  
75,656 —  76 ,i4 5  —  66,687 —  i ,7 3 o —  2,657 —  6 ,433—  
bo 5 czer. zł. — W  następniącym , czyli 25 dniu b. m. 
°'lciagnielo 1,600 num erów , z tych wygrały Nra 45,253  
— 74,918 —  5,5 i 8 —  55,587 —  78,148 —  77,209 —  
^7,709 —  5 6 ,q49 —  20,5o5 —  7,9^0 —  20,672 —  47,509  

i8 ,2o4  ■— po 5 czer. zł. Nra zaś 21,158 20,119 —
24,345 -1- 36,384 —  po 10 czer. zł. —  Dnia 26 b. mca odn 
c’lgnięto 1,600 numerów,; z tych wygrały Nra 55,988 

12 ,520—  1,9 9 ! pd 5 czer. zł.
Ciągnienie do dnia następującego na godzinę 

dziewiątą ratio solWoW.ane zos tało.  O liczbie o d ­
s u n i ę t y c h  ńu toe roW i k k o  t e ż  ó w ygran y ch ,  p u ­
bliczność regularnie p r ż e z  G azety  zawiadomioną zo-

l u  W i d J U l i  1 ;  .
przejechała p rzez  L u w n b i a g .  a dnia ló g o  s tanęła  
w G dańsku  , jad ł» śniadanie u H rabiego K aiser l in g  
w faowem m ieście . a p o te m  spoczęła n ieco  w O li-

P rzed  kilka miesiącami pew ny B aron  zabił tu  
w poiedynku pewnego H rabiego. Sąd skazał B aro­
na na śm ie rć ;  lecz K ról zamienił t ę  karę na l o l e -  
tn ie  więzienie w tw ie rd z y ;  iakoż zawieziono go iua
do M e.gdeburgai -

W yszło  tu  powszechne p rzebaczen ie  dla ty c h  
poddanych p ru s k ic h ,  k tó rzy  wyszli z kraiow , albo 
nowo do m onarchii p rzy łączo n y ch ,  albo dawmey 
należących . a t e ra z  pow róconych.

f e s i l i e y a  i L o d  b m e r y a .
D o k o ń c z e n ie  Patentu N. Cesarza Jmci Austryackiego

b Stanach w  Galicyi:
§ 1 6 ) Praw o nadawania indygenatu , ma w yłą­

cznie do Stanów na Sejmie zgiomadwmych należeć j

bh°a V Aby Sd 'oczeine 'm u P rezesow i Naszego g a licy y . 
skieeo rządu kraiowego, skoro im mianowanie ie^ 
go o g ło s z o n e m  zostanie, bez żądania lakowejkul* 
5/iek bądź t a x y , inflygenat nadawały. 

b \  Aby Stany wszystkim ow ym , dla których nada­
nie indygenatu przeznaczemy, i których im tym koń­
cem wym ieniem y, dyploma jndygenatu bezzwłó-
cznie w ydaw ały , i . . .  1

c1! z własnego wyboru nikomu indygenatu me nada­
wały , kto przynay mniey stopnia Rycsrskiego Hf,
Cesarstwie Ńaszem nie posiada. ,
Ażeby z re s z tą  w przypadkach, gdzieby dowue- 

iziono b y ł . ,  iż rozstrzygnmnie próśb o nadanie iftdyge* 
„ atu bez żadney winy spóźnionego podahia prośby 
p ^ e z ’ proszącego m e z a ^ o ^ ^  W



dzonego Seymu w  należytym  czasie nastąpić niemogło, L is ty  do zjazdu na Seym w ay w aiące ,  czyli)Comoc&to*
osoby o indygena t  s ta ra jące  się od złych skutków m e-  ria  do Arcy-Biskupow i A rcy -D ygm tarzy  kratowych r
pozyskanego .p r a w a  indygenatu o c h ro n ić , upoważniamy będą się od Nas sam ych , do innych zaś Członkow sia-
W y d z ja ł  Kia i u wy , aby się w  takowych poiedyńczych n o w ych , od P rezpsa  seymowpgo wydawać. W
p rzypadkach  , przez R ząd  kraiowy u Nas , o stosowne nych okolicznościach, także i oprócz zwyczaynego SeJ- 
p rzedłużeilie  te rm in u  do pozyskania in d y g en a tu ,  nay .  n , u , iednakowoź tylko za Naszym zezwoleniem , -z"’0'  
un iżcn iey  w staw iał .  łanie Stanów mieysce mieć może.

T a x y  za indygenat postanowiliśmy dla stanu M a- §. 2 2 )  Pozwalamy naym iłośc iw iey , aby się PrẐ
gnatów na«dw a ty s ią c e ,  a dla stanu rycerskiego na ty -  zaszłem w  roku 1787 wcieleniu Bukowiny do G a lic ji  
siąc złotych reńskich. T a x y  te stanowemu funduszo- co do urządzenia S ta n ó w , pozostało, 
w i  dom estykainemu-.poświęcone, marą się w  Łakiey w a- P rzez  te  pełni się Nasza nayłaskawsza wola i P°'
łucie op łacać ,  iaka  »na opłacanie t a x , do rządowych stanow ien ie , i zostaiemy ku  wam z Gesarską i  Królewską 

. i , — - • łaską przychylnymi.
Działo się w Naszera Cesarskiem głównem  i sto* 

łecznem mieście W iedn iu , dnia  trzynastego kwietnia, 
ro k u  tysiącznego ośmsetnego siedmnastego , panowaid® 
Naszego dwudziestego szóstego. Franciszek

(L .  S .)
A lo izy  Hrabia U garte , Królewsko-Czeski nayw y^  

szy ,  i Arcyxiążęcó-A ustryadd pierw szy  K an'
clerz.

Prokopiusz H rabia  L azanzky.
Jari.N ep. Baron Geisltrn.

Z  własnego nay wyższego rozkazu J. C. K .  Ap. Mości’ 
Karol W idm am i.

kass wpływ aiących  , w  ogólności przepisaną będzie.
W olność od opłacania lax in d ygena tu , opróczprzy- 

padku  wyźey pod a ) .wy mienionego , tylko za szczegól- 
nieyszem zezwoleniem Naszem mieysce mieć może.

■§. 17 ) Co się tycze ra i fg i , iaka się Naszym., na  
Seynue zn a jd o w ać  się maiącym Członkom Stanów ^m ię­
dzy nimi naieźy , stanowiemy co uastępu ie : Na środ -  
kuw ey i naywyższey części m ie jsca  na odprawianie 
Seym u-obranego , posla\vi się t ro n ,  nad którym Nasz 
p o t r e t  pod baidakimeui umieścić należy. Po p raw ym  
bon.11 tronu-., w ukośnym kierunku od onegoż, p rzezna­
czamy mieysce dla P rezesa  Stanów na osobnem krze­
śle-, po prawy m boku iego w  duiszym 'ukośnym k ierun­
k u  , ma :by uz postaw 1011a osobna ławka dla Arcy-Dygni- 
t a r /o w  K /ó ies tw a  , między którymi Katolicki n rc y -b i -  
skup lwowski obrządku łacińskiego , pierwsze mięyscę 
za jm o w a ć  pow iinen. Na lewym boku tronu , podob-

Gazeta lw ow ska , p e d  dniem 28 czerw ca ze  Lwo­
wa , tak  opisuie zakończenie seymu : „ Dnia 2 b. m. skoń­
czył się Seym  rów nie  tak  uroczyśęje i ś w ie tn ie , iak

rneż w uKośnym k ierunku  od onsgoż , maią inn i A rcy- się był rozpoczął. Po przybyciu J W . P re z e sa  R z ą d u  
bisi.upi i Biskupi N a s i , godnością taynych Radców za- kraiowego i S ta n ó w , wysłaną została D epu tacya  sta- 
szczycen i , potem zaś o w i , którzy tey godności niępia- now a dla zaproszenia J W  W . Kommissarzv s e v m o w v e h .mepia
simą , daiey P r a ła c i ,  O p a c i ,  Infułaci, i Deputowani 
K a p i tu ł  ka tedralnych , w osobney ławce zasiadać. Na 
p raw ym  boku -.podobnież koło P rezesa  S tanów , między 
ław ką  Arcy Dygnjtal’z o w , ą s tu len i , wyznaczaią' się 
mieysca dla X ią ż ą t ,  w osobney ławce. Po praw ym  bo­
k u ,  za Dygnitarzami kraiowym i , m aią tayu i  Radcy Na- 

i ,  którzy do żadney z powyżey wymienionych kate-si
goryi nie n a leżą ,  podobnież w  osobney ławce mieysce 
za jm ow ać . Po nich naslępuią Członkowie seymowi s ta ­
n u  H rabiów  i B a ro n o w , w po tze t  Szambelanow Na- 
. .. u joy.iiowyctl
ze stanu Magnatów, Na lewym bok u ,  koło  duchow­
n e j  ławki , zasiądą Członkowie seymowi stanu Rycer­
skiego. Na najniższym  m ieyscu , na  p rzeciw ko krze­
sła P r e z e s a , 'maią nareszcie D eputow ani miejscy a 
mianowicie lytn razem  deputow ani miasta Lwowa * w  
osobney ławce mieysca pózaymować.

§• ) Dyplom ata szlachectwa, dawane m ,eszkań-
com Naszych K rólestw  G alic ji i Lodotucryi, iuż od lat 
kilkunastu tak się wydartą, i także w p rz y s z ło ś c i  tak wy— 
dawanem i będą , aby metyl ko w samych tych Królest­
w a c h ,  iec . w calem Cesarstwie Naszem ważnemi były. 
Gdyby jednakże , który takowem dyplomateUi obdarzo­
n y , chciał zosiać Członkiem Stanów w inney niemie- 
ckiey P row incyi Naszey , musi się o in d y g e n a t  w  oney- 
że p o s ta ra ć ;  poniew aż bez ta k o w e g o  nie mógłby bydź 
ucz. stoikiem praw  i p rerogatyw  Stanom teyże P row in -
cv w ogólności , i każdemu Członkowi onychże w szcze­
gólności nadaąych.

§« 19) Co się tycze właściwości S ąd u ,  przezna-  0, ,  
cza się dla Ciała stanowego Szlachecki Sąd lwowski dy
iako to ru m  privilegiotum. Co do poiedyńczych Człon- W  
kow  stanowych , pozostałe 3ię przy te rn , co w  temże 
K g ó le s tw ie , rów nie  iak i w innych Prowincyach N ie­
m ieckich , przepisano.

§. 2 0 )  W  dowod Naszego faw oru  i łaski nada ­
jemy stanom tych K ró le s tw ,  mieysce i glos na Seymie
m a ją cy m , praw o roszenia m unduru  stanowego i ocze-
ku iem y  od wiernych N , « ych pr 6 > ; ;
n a  kształt m undurów  innych Prow incyi Nas/Prb n to 
w ed ług  kolorow  h e rb u  Naszych Królest ’

zaproszenia J W W . Komrnissarzy seymowych- 
k tórzy iadąc z uroczystym orszakiem przez szeregi u- 
szykowanego woyska i  miłicyi m ieyskiey, do Zgrom a­
d z en ia  przybyli i krzesła swoie zasiedli. J W .  Prezes 
R ządu kraiowego i Stanów miał do J W W .  Kommis- 
sarzy se jm ow ych  mowę , na końcu k tó rey  zawołało ca­
łe Zgromadzenie : „ Niech żyie nasz nayłaskawszy Ce­
sarz Franciszek! “

P o tem  m iał drugi Kom missarz scymowy jW - 
H rab ia  M niszek  m o w ę , na k tó rą  JVV. P rym as w im ie­
niu  Stanów odpowiedział. M o w y  te , p rzy ję te  z głe- 
śuemi pochwałami od całego Z grom adzen ia ,  zaw iera­
ły nayczulsze w yrazy nieogramczoney wdzięczności S ta ­
nów  za nadane im przez Nayjaśnieyszego P ana  prawa, 
iako też nay wdzięczniejszego uznania  wielkich zasług, 
k tó re  położyli tak  J W W . Kom m issarze seymowi przez 
dostoyne dopełnienie swoiego poselstw a, iako też i J  W- 
Prezes Rządu kraiowego i S tan ó w , przez równie sto­
so w n e , iak i m ądre kierowanie spraw  Seymowyćh.

Jak w  zgrom adzeniu panow ała  iedność , zgoda i 
godność, tak  też i na świetnym  o b ied z ie , k tó ry  ten 
uroczysty dzień zakończył, panow ała  harm onia  i r a ­
dość między bardzo licznymi gosem i, a n ieprzerw any 
praw ie  huk dział zwiastował wielorakie  to as ty ,  k tóre  
u  s to łu  w śród odgłosu trąb  i kotłow spełniano.

domeryi. vv Galicyi i  L o -

§• 2 1 )  Seym będzie się z porządku raz

D a n i i a  i H i s z p a n i i  a.
.D uńska  gazeta t ządow a ogłosiła t ra k ta t  pokoiu mię­

dzy Danią i H iszpan ią , przez Posła  Duńskiego , tay- 
nego i konferencyynego Radcę P . B urkę , i Posła J l i -  
szpanskiego Hrabiego F ernan-N unez , zaw arty  w  Lon­
dynie  leszcze dnia i 4  s ierpnia  i 8 i 4  w loc iu  artykułaclu 
W e d łu g  tego t r a k ta tu ,  stosunki pokoiu i przyiaźni m ię­
dzy obydwoma M ocarstw y w  roku  1808 p rz e rw a n e ,  
do dawnego stanu są przywróconem i. N. K ró l  Duń­
ski nie uziiaie w  państw ie hiszpańskiem i w e wszyst­
kich do niego należących posiad łościach , żadnego in­
nego praw ego K r ó l a , iak N. Ferdynanda  V lIÓ 0 “ 
w ych  Następców i Potom kow  iego. W szvstk ie  s tosun­
ki handlow e przywracają się do dawnego stanu • za* 
względem  o d d an ia ,  lub pow rócenia  wartości okretov^ 

unsk jch , k to rehy  w  portach hiszpańskich za trzv-  
manemi b y ł y , m aią przyiacielskie uk łady  nastąpić. V *

o d p ra w ia ć ,  a dz ień  na lo M y w yznaczać"h  7  ^  IzcJea/J ^  z+ resz t^ wsz>'stkie dawnieysze t r a k t a ty ,  *
y -> Zac będziemy- szczególniey ta iem na  um ow a z roku  l j S j g o .

B o iw a W .it  drukował Z . P r o / .  £ o m it.: _  „

DQDAT BK
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WILNO DNIA 2 6 CZERWCA i8*7R O K U

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE 
N i e m c y  

Wielu z  posłow na Seym niemiecki podawało * 
zastanowić sig nad nowemi napadami korsarzu w afry- 

ańskich na bandery niemieckie.
Jenerał D rouet, k tóry  kupił maiętność ziem- 

* *ł J  bliskości M onachium , odebrał rozkaz* aże- 
y się wyniósł z Baiuaryi.

Marszałek po ln y . Xiążę Bliicher, do K arlsba -  
ou  przybył

Do niepewnych należy pogłosek, że Prussy  część 
tram , w posiadłość swą objętego , a na lewym b rze­

gu Elby  położonego , dla Saxonii powrócą.
Z wifi}u miast niemieckiclrdonoszą , o u ro czy - 

yni obchodzie rocznicy bitwy pod Waterloo.
^°dług doniesień z M o g u n cy i, tamteysze waro- 

nie 113 uprawę kartofli przeznaczono.

p. H i s z p a n i i a.

nosz- ISZa< 2 ^aryża pod 13 czerwca : , . Z  Bilbao do- 
. » ze ó osób , a w liczbie tey  5 oycow znako- 

y c i  familiy , szósty zaś podpułkownik , na szu- 
enicg skazani zostali , za to  , że pomogli do ucie- 

1 ° sądzonym patryotóm . Wielu innych . k tórzy  
,J podobnąż zbrodnię obwinieni zosta li,  poszli na 
5 » 4 i ó lat do więzienia.

Powieść o spaleniu się zbroiowni m orskiej w 
Car a Ca (  z mile od A a d y x u ^  zdaie się potwierdzać. 
Niewiadomo dotąd } iak sig ogień zaczął. Zapew­
niają , iż szkoda lest na io  mil. realow (  z 1 nół 

fr. )  v *

B r a z y l i a .
Korrespondent hamburski zawiera z Londynu  

pod j -  czerwc-a , co następuie : „ Dwie fregaty , ie- 
oa szalupa i jeden sz o n e r , przed ostatniego pake- 
otu wyyściem z Rio- Janeiro  . wypłynęły ztamtąd 
3 blokowania portu  Pernambuco. 2 "do 3000 lu- 
i woyska rniało na statkach przewozowych udadź 
w tęz drogę. Gubernator prowincyi Pernam bu- 

0 aresztowany był z rozkazu królewskiego, za t o .  
e nie dobrze miasta bronił.

Jenerał lioggendorp  , k tó ry  roku przeszłego z 
Qntes wypłynął, do Rio-<Jansiro miał przy  by dź,

D a n i i a  i S z w e c y a .
Korespondent hamburski w wyjątku z listu od 

fzegow M enu, pod  dniem 14 m arca, zawiera : „ W 
pzecie angielskiey. the T im e s , czytamy następu- 
a.cy a rtyku ł:  ..Nasi bracia oręża w Hamburgu za- 

Pewniaią nas, iż żywe poróżnienia między dwora­
mi sztokolskim i duńskim zaszły były . i że między 
^ęmi sama tylko przyjacielska korrespondencya 
Jjeysce znalazła. Rzecz tg . o k tó rey  dokładnie nie 
^ ‘em y . przypisać należy taiemnym usiłowaniom . 

•edawno na ż jc ie  królewica następcy tro n u  czy­
nnym — Wiadomość ta  nierównie więcey nas zadzi- 

0 ?a * gdy duńskie wiadomości, któreśmy otrzymali, 
k^ ieca ią  nas , żeśmy byli w nieporozumieniu z o- 
ydwóma dworami w wysokim stopniu „
 ̂ W tymże korrespondencie czytamy z Kopenha-  

dw^ ° d 17 czerwca : •• Podług pewnych wiadomości, 
źni°r  nasz ze »zwedzkim w naylepszem i nayprzyia- 

êyszem są porozumieniu; wzmiankę *as niektórych 
et  zagranicznych o nieporozumieniach między

dwóma tem i dw oram i, uważać należy za niemaiącą 
żadney zasady.

N i  d e r l a n d y !  *
Piszą z B riix e ll i , pod 14 czerwca : „ X ią i§  Web, 

lihgtun  przybył znewU-'do Combray . a iak rozumie­
ją , obchodzić tu  będzie bocznicę wielkiey bitw y pod  
Waterloo.

I u d y e
Rajach nepaulezański umarł. Jedna z iego tak 

nazwanych królowych i pięć pokojówek poszły d o ­
browolnie na spilenie razem z lego zwłokami. J e ­
dna, z nich miała tylko la t 16

- - -

A m e r y k a  P ó ł n o c n a .
Podług listov , odebranych w Londynie z W  ts -  

hingtonu  pod 2 naia , rząd amerykański nadał dla 
kompanii emigrantów francuzkich , na k tórey czele 
znayduią »!f  Lak.an.ar * Penncenes , Qarnier des Sain- 
tes , Lattionanowie, Desnouettowie, Ctauzel i inni, 
2 0 0 ,0 0 0  morgo w ziemi nad Tinnibschy , w krainie 
M issisip i t na lat 14 bezpłatnie , dla zaprowadzę* 
ma tam winnic i drzewa oliwnego.

F r  a n e y a.
(  z gaz. beri )  Paryż , d. 13 czerwca. K ról 

hiszpański bratu swemu infantowi. Don Antonio da 
Pnolo, teraz w Paryżu  pod imieniem Hrabiego Mo- 
1 afer/la przeby waiącemu . dał wielki krzyż o rderu  
s. Het m enrgilda. Zapewńiaią, że Xiążę ten  , niedłu­
go w tuteyszey stolicy zabawiwszy , do wielu dwo­
rów z?granicznych wyiedzie

Gwardya narodowa w Sens, z powodu ro z ru ­
chów na targowisku w mieście tern zaszłych . r o z b r o ­
joną i rozwiążaną została. Obok mnóztwa sądovr 
na burzyCielow spokoyności, umieszczone są w o -  
statnich gazetach francuzkich, z różnych mieysc do­
niesienia, o gwałtownościach zaszłych na rynkach.

Król rozkazał rozdzielić 2,to o ,0 0 0  fr. dla tyck  
departamentów , k tóre  przez woyska sprzymierzone 
są Z3igte, Dawnieysze zakupy zboza na granicy dla 
tychże departamentów wynoszą iuż do 50 milio­
nów.

Bank odd. 22 marca iS*8 zaczyna wypłatę za­
ległości długu wieczystego i papierów na ten  cel 
przeznaczonych.

Przez Hrabiego M onttsbrie po ym any , znaio- 
my rozboynik m - r s ł i .  Apiro Franco Polo. d, 2^ 
t. m. przez żandarmów z M arsylii do Titlunu zap ro ­
wadzony zosta ł, gdzie przez trybunał morski s ą - ' 
dzony będzie. Złoczyńca ten . napadłszy na /k  g lin -  
tier a , rabował mieszkanie francuskiego konsulatu * 
a żonie konsula wrzącą kazał lać oliwę na piersi# 
chcąc przymusić do wyiawienia * gdzie śię mąż iey 
u k ry ł ,  który, amaleziony p o te iu , musiał 9,000 pia* 
strow na okup swoiego życia zapłacić.

(  z g a z O-ster, Bsob. )  Minister stanu Hr. Beu- 
g n o t  ( czł. izby deput. )  mianowany iest dyrektorem  
jeneralnym kassy umorzenia długów i składowey * 
na mieyscu P, D utram blam .

Przyczyną przez dwa dni zabronionego wyda­
wania gazety J o u rn a l des Debate , podług angiel­
skich gaz<jt . miał bydź artykuł o Pani Kriidener. -—- 
Trzecia xiążka daieła Censeur E uropem * w cbwiW



swego wyyścia zpod p ra s sy , skonfiskowaną została. 
Rzecz,  o tem da s^du ma bydź  podaną.

Czytamy w petersburskiey  gazecie , 1* Conser- 
yateur Impartial pod artykułem z Paryża- >, Mini- 
s tc ryum woyskow*? pracuie nad pjpoiektem do pra­
wa, względem zaciągu rekrutów do woyska- Zape- 
wniaią , iż podług kardynalnego artykułu w tym pro­
jekcie , każdy francuz po skończonych 2o»ta Uciech, 
neleżv do liczby zaciągowych , bądź osob scie, bądz  
przez opłatę pieniężną , prawem oznaczoną.  W p ro -  
i  kcie tym  wicie iest wyiątkow , które pochodzą z 
rzeczy  r* I gi , nauk i rolnictwa. Na następnem p o ­
siedzeniu i /b  proiekt  ten pędańy bydź  może.

T ry b u n a ł  w Caen przystąpi ł  do sprawy , która 
ba rdzo  rzadkiego iest rodzaiu ; iest bowiem matka 
obwinioną o zabicie syna. Jest  to zbrodnia , któ­
rą Likurg  b^rdziey niepodobną bydź mniemał , a- 
niźel i oycobóystwo.

A  N ‘G L 1  A 
( Z  K'trr. hmnb ) Londyn dna a3  ctenvca. 

Na posiedzeniu Izby  niższey d. ia t.  '  m. S ir  Fr. 
Burdr.tt oświadczył się w wyrSzacl nader mocnych 
przec iw  despo tyzm owi ministrów. i przec iw zawie­
szeniu aktu fiabear Corpus-. Pan Canning powstał  
przec iw temu bardzo ^gorliwie.

Wiele pijanych buntewnicnyd) kartek  ro z d a ­
no było  pospólstwu w okolicach W e s tm in s te r . 
Sprawca nie je s t  odkryty .

V ikon t  S trang ford ,  k tó ry  d<wniey by ł  w Bra­
zy li i ,  mianowany je s t  naszym posłem przy dwo­
r z e  Szwedzkim , na mieyścu P. Thornton.

Lordow ie  namiestnicy otrzymali wczora r o z ­
kaz. udadź się niewzłócznie d a s w u  ch hrabstw dla u- 
t rzymywania  śpokoynosei.  Po czem wszyscy, Udali 
się w dr  gę.

Dnia 22 'maja,  o k r - t  nasz wojenny Erin  p r z y ­
był  p > ó dniich  żeglugi z A lg ieru  do Gibrnlt iru. 
P rzybyła  także do tego mieysca amerykańska fre­
gata United-States, która d. 7 maja z Algieru  -wy. 
płynęła Tak okrę t ,  jako i fregata nieprzywiozły 
nic nowego,  pogłoska za tem o rzezi  w Algierze-, 
była ty lko wymysłem spekulantów handlowych

L  »rd Liverpool  z łożył  wczora w Izbie wyż- '  
»zey następujący r a p p o r t  taynego komitetu:  ,t Sm u­
t n ą .  dla nas było widzieć , iz ciągle jeszcze ukazu­
je się tyle dowodów o zdradzieckim spisku na oba­
lenie rządu i konstytucyi  Chociaż zamachy ^pj. 
skowych ćzuynością i dzielnością urzędników wszę­
dy zniweczone zostały,  jednakże nie zaniechali oni 
złośl iwych zamysłów swoich;  ale postępują w nich 
a  zapam ię ta ł ’tn zuchwalstwem. Wiadomości o tem  
pochodzą  ze źródeł ,  żadnego między sobą nie mają­
cych  związku, 1 częs tokroć jedne względem drugich 
są zupełnie obcemi ; ale r e s u l to tu m  ich jest  zawsze 
jeduostayne .  Wiadomości te  nie pochodzą  od o -  
s ó b , k tó re  same są w p lą tane , albo się w plą­
tać  dały*, dla udzielenia powziętych wiadomości 
rządowi- Podobnym doniesieniom nie należy zaraz 
ufać ; kom i te t  zas ma powody rozumieć , że m o­
wy tak wplatanych osób posłużyły do pedniece-  
uia zam ysłów,  k tó re  tylko odkryć  m ia ły ;  ale dla 
ty c h ż e  samych względów komi te t  mniema się 
b ydź  upoważnionym do powyższych oświadczeń. 
Udzie lone  pisma sciągaią się tylko do okręgów rua* 
nufak tura lnycb w ś rodkowych i północnych p r o -  
wincyach kraju; a chociaż źle myślący z nadziei3, 
P' mocy na stolicę poglądają , jednakże nowe plany 
nie są w żadnym z nią związku.  Nędza i n iedosta ­
tek  wiele się bez wątpienia w prowincyacb tych  
przy łoży ły ,  do podburzenia umysłów i p r z y g o t o ­
wania ich do ła twieyszego uwiedzenia ;  ale nie je s t

t o  przyczyną nieukontentowauia.  W niektórych 
okręgach , gdzie naywiększa była nędza, znoszono 
ją cierpliwie i bez naruszania przyzwoitośc i ;  w in 
nych zaś okręgach , gdzie ucisk czasu bardzo ła'  
godnie się ukazał, działano przeciwnie z naywiększa 
bezprawością.  Komite t  p rze to  je st  tego zdania, ż® 
buntownicze  pisma i ciągłe powtarzania podżegających 
mów szczególniey się w okręgach tych przy łożyły  d° 
wzniecenia i rozszerzenia ducha n ieukon ten tow a- 
nia i buntu.  Tyra sposobem w klassach niższych 
moc przywiązania do rządu i konstytucyi ,  oraz po- 
ważenie p raw a ,  obyczayności  i reiigii zmnieyszały 
się coraz  , a umysły przygołowały się do bezpraw- 
Od czasu ostatniego zdania sprawy, Mancheiter  
tylko było  jedynem mieyscem,  gdzie się odbyw a­
ły  zgromadzenia, mogące sprawić zaburzenia. D  <ia 
3 marca odbyło się tam zgromadzenie, na k t ó r e ś  
głośno i otwarcie o g w a ł to w n e y  zmianie z a m y d l '  
no. Jeden z mówców mówił publicznie, iż w k ró t ­
ce do 100,000 głów wynosić będą. Lud wezwa­
ny został,  ażeby się znowu na d. 10 marca zebrał 
t a k ,  jak isdź do Londynu,  a chc:aż w czasie ty id 
wielu przywódzców uwięziono , zebrało się jednak 
'mnóstwo ludzi i ciągnęło do Londynu  ; ale ich je ­
dnak w drodze  zat rzymano i napowrot  odprawiono.  
Mimo spełznienia na niczem tego planu , jednakże 
hersztowie  jego nie zaniechali swoich zamysłów* 
Późniey odbywały się, mnieysze tylko zgromadzenia, 
k tó re  złozone były  p jwiększey części z delegowa­
nych z NLach"\te.r Devonshire  i z okręgów - ręko- 
dzielnych hrabs twa Tork. Na zgromadzeniach tych 
zdawano sprawę o pikach ,  muszkietach i kulach,  
k tó re  dla powstania dostarczyć się mogły. Utr/.y- 
mywano kommunikacyą z N ottingham  , Shrjjitld  1 
B ir m in g h a m , dla pobudzania ludu do podobnychże 
przedsięwzięć i dla wiadomości o postępach i p rzy ­
gotowaniach do tego.

Na zgromadzeniach tych nie mówiono już o r e ­
formie p a r l a m e n tu ,  ale p ros to  o rewolucyi ,  i p rz y ­
szło już do tego , że na publicznych zg rom adze­
niach była mowa o konieczności usuniema na s t ro  - 
nę pewnych nienawistnych sobie osób,  i głośno je 
wymieniano.  Jednego razu proponowano nawet o- 
bróc ić  w perzynę  Manchester, a tak powiększyć li­
czbę n ieukontento  wanych p rzez  pozbawi nych s łu ­
żby ludzi. Powszechne powstanie miało nastąpię 
d. 30 czerwca  w Manchester  zamiarem było u r z ę ­
dników usunąć , więźniów/Uwolnić, a na żołnierzy 
w barakach napaśdź , albo ich p rzez  zapalenie d o ­
mów rękodzielnianych wywabić , a potem samyh1 
baraki zająć. Wypuszczenie jedney lub kilku r a ­
k ie t  miało bydź  hasłem Liczba 2 do 3000  l u ­
dzi uważaną była za dosta teczną  do ro z ­
poczęcia te y  robo ty ,  ale spodziewano się, że liczb* 
buntowników zaraz do gooo dóydzie. Na n ie k tó ­
rych  z tych  układów , mówiono o odezwach uwal­
niających poddanych od  wierności dla Króla i zapo 
władających śmierć wszystkim przec iwnikom po­
wstania; jednakże nie znaleziono żadnych d o w od ó^  
r z e c z y w i s t e g o  p r z y g o t o w a n i a  tych  proklamacj’1' 
Okropny te n  spisek odlirytjr  Został przez  osob/  
r z ą d o w e ,  a hersztowie  uwięzionymi zos ta l i ,  p«*5' 
dzey,  aniżeli plan swóy uskutecznić mogli.  Wcze­
sne to  zapobieżenie zdaje się , iz znacznie osłabi­
ło  usiłowania źlemyślących , a późnieysze wiadom0 
ści z tamtych  s t ron  są bardziey zaspakajające. P r  
część miesiąca kwietnia było  spokoynie.  SkutkieU* 
zawieszenia aktu Habeas Corpus publiczne zgi'o!n3 
dzania się prywatne po szynkowniach n i e b y ły  
częste.  Wiele klubów rozwiązano,  wiele sch* ; 
zabron iono ,  albo tak skrycie się odbywały*  " e ^



oie spostrzegano. Listowna kommunikacya bardzioy 
wstrzymaną została; imiona głównych przywodzców 
tajone były. Mała tylko liczba osób wiedziała o po ­
stępach planu, a te miały uwiadamiać różnych de­
legowanych , kiedy i gdzie stronnicy ich w goto 
wosci bydź mają. Delegowani zbierali się w ma- 
łey liczbie i znosili się .ogólnie źe  źle myślącymi, 
ale tylko ustnie. Pod koniec kwietnia i z począ­
tkiem maja znoszenie się to  było czgstszćm.

Dnia p, maja wmieście jednem w okręgu zacho­
dnim hrabstwa to rk  , odprawiło się zgromadzenie, 
na którem znaydowali się delegowani z główniey- 
szych miast tego okręgu todzteź z Lcice iter, Bir~ 
Wtnghitm i Nnttmgk'im  Na zgromadzeniu tein 
zdawano sprawę o liczbie, jaka z różnych okręgow 
zebrana bydź może. Liczbę tę  podawano bardzo 
wielką; ale Komitet wie d o b r z e ,  iż w podobnych 
tzeczach zazwyczay przesadzają Postanowiono, 
Ze jeszcze jedno zebranie powszechne , zaraź po 
foztrząsnieniu pytania względem reform y parlamen­
tu , ma się odprawiać Powstańcy mieli uayprzód 
C1ągnąć do Nutti-ngh >m . gdzie więcey oddziałów 
^niemi połączyć się miało. W pochodzie do Lon- 
d nu wi^b- sie jeszcze połączyć miało, a wszyscy 
z bronią, którąby po drodze, po domach prywatnych, 
albj» barakach* lub'składach pozabierali. Na wielu 
P' ,źn%  odprawionych zebraniach, donoszono, iż 
PUłVi?ksżehh* liczby członków tak jest wielkie, 

codziennie dywizye rozszerzać i komitety p o ­
n i ż a ć  potrzeba Pod -bue d .niesienia z wielu 
s t ro n , potwierdzają wiadomość o povszechnem 
powstaniu to >• wyż*'y po mienionym czasie i oznay- 
muia, że pow>tanjez różnych przyczyn do p al­
bo jro c zer u ca wstrzymane zostało. Z n a j ­
nowszych doniesień z tych s tron  okazuie się, 
że' wszystkie te plany, jak wprzódy, tak i teraz  przez 
czujność rz ą d u < raz czynność i roztropność osób 
trądowych, i za pomocą woysk regularnych i mi 
1'cyi komicy p Y e n u n u ry )  obalone zostały. O trzy ­
mano wiadoniosć o ich zamysłach; hersztów ich 
uwięziono, a tak zamysły ich znowu wstrzymane 
O stały  Dokładność i rzetelność otrzymanych d o ­
niesień potwierdziła się mocniey przez ukazanie się 
° statniego razu zhroynych kup, w oznaczonym czasie 
* w tym okręgu, który jako zupełnie skłonny do 
Powstania i bez należenia do roboty , był opisany. 
Komitet donosi." że nayprzeźornieysze osoby rz ą ­
dowe, sa tpgo zdania, iz większa moc, jaka o s ta ­
tniego razu władzy wykonawczey poruszoną zo ­
ra ła  , szczegóLniey się przyłożyła do utrzymania 
*pokoyności, i ze cofuienie tey  mocy szkodliwem- 
by się dla kraiu stać mogło; radźi p rze to  d tu i-  
J2c zawieszenie aktu Uibt-af Corpus. To zdanie 
Oprawy wydruko wat;"* i następnego poniedziałku ro z ­
jaśn ione  bydź ma.

W ł o c h y
Z Neapolu pod lotym maja donoszą, że między 

Królem neapolitańskim a Papieżem jeszcze na 4 mie­
siące przedłużony został trak ta t,  w hpen roku prze­
szłego zawarty, w celu wytępienia złoczyńców, grani­
ce obu państw napastuiących i plędruiących.

Donoszą ze fVloch, iż d. 2 6  maja między kupą 
ł'o/.buynicz4|  braci Bardarellich a w’oyskami neapolitań- 
*kiemi zaszła utarczka, w klórey ostatnie zwycięztwo 
®dniosły. v

Korrespondent hamburski zawiera z Neapolu pod 
ł 7 maja: „G dy  przypadkowe zamieszanie, przed kilką 
dniami, pod czas exekucyi jednego zbrodniarza, tu zda- 
rzone, bez wątpienia za granicą niezmiernie powię­
kszone i przeistoczone bydź może , przeto poniższe au­
tentyczne doniesienie, nie stanie się mniey potrzebnem.” 
D. n  t. m. wieczorem o zachodzie słońca , jniało się

spełnić publiczne wykonanie wyroku na trzech wino. 
waycach. Pierwszy raz do pełnienia w czasie tym słu­
żby użyte były woyska tuteysze, a te były właśnie zba- 

•taliónu-morskiego, i tworzyły kwadrat, •otaczaiącjrmiey- 
^ce exekucyi- Gdy na dwóch winowaycach wyroku wy­
konano , a trzeciego ńa plac kary z innego więzienia 
prowadzono, powstało przypadkowe zamieszanie w po­
spólstwie. ‘Część widzów do domoW była się już uda­
ła-, rozumieiąc, że już cała -exokucya skończona. Idą­
cy tłumami nap&tykaią 3go w inowajcę, na plac pro­
wadzonego. Robi się parcie, które bardżiey się po­
większa przez UieWiadombść o przyczynie przez tych, 
którzy szli o podał w tyle. Jedni wołaią; ustąp, day 
miejsce-, drudzy: uciekaj, uciekajl krzyk ten, od wielu 
źle zrozumiany, i podług każdego wyobrażenia był 
'tłumaczony. Robi się piwszechnieyszy w pospólstwie 
rozruch; niektórym zdało się, że winowajcę uwolnić 
•chciano; innym zaś, że to ies t  hasło do powstania. Za­
mieszanie przenosi się i do batalionu żołnierzy mor­
skich. W kilku mieyscach strzelono do tego tłumu/ 
Wrzawa i niektóre , jakby zdziczałe konie, które bei 
jeźdźców latały, nie dozwoliły całey massy ludu do 
stania i słuchania natychmiast zmusić. Ale w kilka 
minut porządek w batalionie -morskim został przywró­
cony, i nastąpiło spełnienie wyroku na trzecim wino- 
waycy. Do prędkiego przywrócenia porządku przyło­
żyło się rzeczywiście woysko anstryackie, którego pie­
chota i  jazda patrole utrzymywały. Czas (jednakże e- 
Xekucyi źle był obrany-; gdyż dotąd pospolicie tak tkli­
we widowiska jak nayranniey odbywano. „  ( Różne 
gazety pisał}", ie pospólstwo chciało siłą oswobodzić 
dwóch winowaycÓw. )

T e a t r  W i l e ń s k i .
Sroka Złodziey, czyli niewinność ocalona Dra­

ma historyczne we 3ćh Aktach z Francuzkiego. PP. 
Cargnez i d* Aubigny.

Dwóch Autorów Francuźkich pracowało nad tym 
Dramatem , a żaden nie dostrzegł i nie Zachował, -głó­
wnego pism tego rodzaiu prawidła, to jest; stopniowa­
nego rozwinięcia intrygi, zatrzymania ciekawości wi­
dzów do ostatniego oney wątka, i jednostayhości cha­
rakteru osób, nadanego im przez autora ; któren albo do 
końca sztuki z coraz mocnreyszem namiętności swey Wyda­
niem utrzymać powinni, albo potrzebę zmi uy z ważnych 
nader, i z natury interesu koniecznie Wypływałby ch po­
budek dowieść— pierwsza ż łych Wad tak była wiel­
ką, iż zaraz w pierwszym akcie po skradzeniu prżez 
Srokę widelca 'srebrnego, już cała następność przewi­
dzianą została, i cała ciekawość tak dalece była zadu- 
wolnioną: że gdyby stosowna gra Aktorów nie podsy­
cała widzów wielu, z nich pokilku scenach opuściliby 
Teatr — Drnga co do charakterów szczególniey odzna­
czyła się w rolach Gerwazego i jego żony: czyliź mo­
że poczciwy i ze wszech miar moralny człowiek, jakim 
był Gerwazy, słuchać bez oburzenia się fałszów, jakie- 
mi W oyt gminy protokuł Indagaeyyny napełniał 9  rnógł- 
że naturalnie tak być słabym dla żony, iżby nieposkro- 
mił jey zapędu, gdy szło o obwinienie cnotliwey Pa­
nienki, którą za żonę synowi swoiemu przeznaczył ? i 
jak własne dzieeie oddawna już uważał— albo zło­
śliwa żona Gerwazego tysiące pódeyrzeń i potwarzy 
miotaiąca na biedną Ełżusię, z jakieyże racyi w cza­
sie tak rychłym, bo w teyże samey scenie, przy końcu 
urzędowego wybadywania stronę oney tak mocno u- 
trzymywała? są to główne uchybienia w samym ukła­
dzie dramatu zaszłe, których ani piękności szczeguło- 
we ani moralne okrasy osłonić nie zdołaią; i niczćm 
przez Autorów wymówione zostać nie mogą, wszystko 
albowienb co tylko nie naśladuie zwyczaynych spraw 
ludzkich; co tylko dla potrzeby jest nakręcone, i gwał­
tem ze tak powiem, przyciągnięte na scenę, nie może 
być prawdziwie pięknym i nigdy pomiędzy dziełami 
dobreg0  smaku mieysca nieznaydzie.

Aktorowie nasi coraz widocznieyszą korzyść 
z  p o b y tu  Pana Bogusławskiego okazuią; niech z niego 
biorą godne naśladowania wzory, niech się uczą tych 
istotnie prawdziwych poruszeń człowieka* miotanego



namiętnością i złością, t ey  śmieszńey nadętości Orzę- 
dowey,  jakie w  tey sztuce tak prawdziwie i tak przj ie-  
mrtie n^m w y s ta w i ł—  Panna  Hrehc rowiczówna  dobrze 
się przejęi ła charak terem niewinney, i oycowskim roz­
kazem do milczenia obowiązaney Ęlżusi , postęp w jey 
£rze  jest widoczny niech się tylko wystrzega jtdnostay- 
jncści słowianie, i  niech się s tara  odmieniać glos pi­
szczący, jakim się powszechnie z obrazą ucha słuchaczy 
t łumaczyć zwykła.— P a n  Zaleski  pierwszy ra« w cha­
rak te rze  niższego rzędu śmieszności widziany,  prawdzi­
wy do onego okazał  ta lent  i ciągle właściw ość roli swo- 
iey nader  dobrze ut rzymał  —  Pan Skibiński w roli Izaaka 
t a k  był  na turalnym, jak p rawdz iwy żyd, a zatem gry 
jego nikt lepiey oddać niepętrafił .— Pan  Szymkay ło przy­
jął  korzystnie  pierwiastkowe nasze przestrogi,  i uznał 
w idocłnie  ich bestronncść,  postrzegamy w nim coraz ży­
wszego, i uczucia swoie dobitniey n.aluiącego kochan­
ka,  wczoraysze zaś widowisko przekonało, ze takowe 
role  dobrzegrać  m o ż e ,—  Dalsi wszyscy Akicrowie pe ł­
ni l i  należycie powinność swoię;  wyiąwszy jednego Pa ­
na  Fiszera,  któren  oczewiście dowiodł ,  że snać p< gar-  
dzaiąc małą rolą ,  jaka mu się dostała,  nieprzeczytał jey 
nawet ;  i sam niew iedział,  dla czego wyszedł na scenę—. 
JKmięszany tym nie bez przyczyny bieclry Oyciec Elżu-

si, luborriiał nader  ważną  okoliczność pośpieszenia, m** 
siał się zatrzymać na '1'eatrze: bo go serdeczny przykry 
ciel za rękę nawet  nie uiął, aby się został; a  przeciek 
Si.f er tyle razy to jemu przypominał/*— zmarszczy S1? 
możfe na tę wymówkę Pan  Fiszer , ale niech parnię1®? 
że od Aktorów pierWszego rzędu więcey mamy pr®- 
w a wymagać;  a zatem i ostrzey sądzić ich będziemy-—“ 
jeszcze slow kilka, a te już do JJPP .  Akcyonistów Tea­
t r u  , jeżeli Publiczność względna na  dochody nie nade1' 
obfite kassy teatra lney,  pobłaża, słabemu wys tawie '  
nłu sztuk i nieprzyzwoitym dla onych dekóracyoni? 
nie prze to  jednak do tego punktu  opuszczać się należy? 
aby cała wiaro-podobność dla oka ginęła:  czyli^?
trzeciego Aktu Dekorącya miała  naymnieysze miasle-  
czka, albo wsi podobieństwo? Lasy i skały zawsze je** 
dnakie,  zastępuią mieysce wszystkich prawie odmianz 
dla czegoźby przynaymniey z nay łnuieyszym kosztem? 
nie ędmienić widoku, kilku s tosownemiprzystawkami-—* 
bo któż dobry m srncmt niem da wiary,  aby sama nago 
wystawiona zastępowała mieysce wieży d la tego  tylko, 
że na niey dzwonek pocztowy gri.bym powrozem był 
uwiązany,  niechay się przeto niedziwią, że liche często- 
kioć wy stawił nie sztuk, ciągnie następnie za sobą li­
che napełnienie kassy.

D o zn a ła  się drukować: Z . Niemczewski P r o f Kom it. Cenz. Członek. —  w Drukarni X X .  P ijarów .

O G Ł  O S Z E N I A
i  L i t e w sk ie g o  P o c z t - D . r e k to r *  P< mocn'k K> 1-  

l e g i a ln y  KoasyMarz C hodo le y  ogłasza : Goberni i  T u l -  
f lkiey P t t u  K a s z y i s ł i  g o ,  wsi Szypi łowa O b y w a te ­
la K onsy l ia rza  s tanu  Char łamowa włościanin,  J e r z y  
G r z e g o rz a  i y n  Awdieiew,  r z ą d c a  dc n u t egoż  Ch.  r -  
Jamowa w M oskwie  , uciekł  z tamfąd  4 Joni i  t e r »i. 
1817  r o k u ,  i z a b ra ł  z  sol ą  do 4.000  rubli Pi ńskich 
jp en iędzy .  Skład figury u g o  : u rody  słuszr.ey , ma-  
iący  la t  55 , n ieco 'pocl  y ły  , p ieczy s t y ,  twarzy b u -  
4ey , t rochg o s p o w a t y ,  na głowie i m ew ielkie v b r o ­
d z i e  włosy b i a ł e ,  oczy s z a r e ,  a lbo żół te  d i i ć  d i -  
Ż e ;  p r z y  odpowiedz i  na p r ę d k i e  i powolne z*pv ta ­
n ia  zaigka sit , umie czytać  i pisać, p c z o m v  , w obay 
eciu sig zwro tn y  i m e t e  uchodzić  za kupca. Z a ­
b r a ł  z  Sobą paszpor t  mia s ta  Kaługi  gc iey  g u ł d y  
i u p j e c k . e g o  syna A l e x a n d ra  syna Iwanowa T r i b a -  
j e w a ’, i d la  t ego  m o ż e  s iebie  udawać aa tegoż  kup­
ca .  J V  . C h s i ł a m o w  d e k le ru ie  w n a g ro d ę  iubh 2co 
t e m u ,  k tcLy  |  óym ał  zbiega i d o s t a w i ł ,  gdzie n a h ż y ,  
j e ż e l i  t e n ,  k tó ry  go poym ie  będz ie  a J czby n i ż -  
erey r a n g i , ieśli zaś taki  będzie  w R a n d z e  Oficera, 
o t r z y m a  na g ro d ę  p r z y z w o i t ą  i wielką.

z e t tyneneyam i  nabydź,  niech się zgłosi do A k t o r ­
ki w tenrze rów nem polu mie-zhaiąrey.

J V l * r v a n n a Ogadnowiczcwa.

1. N i ż e y  podpisany w mieście Wilnie Ka­
mienicy JW .  Marszałka Podbipigty na Sawicz ulicy 
pi d Kw Cj2  mieszkający zawiadamia,  iż poddany jW« 
R< mualda-F* dbipię ty Marszałka Pttu Dziśnień.  ska- 
ską n  w ą zaięty kucfarz, nazwiskiem Stefan Hry* 
sakuć mriący lat  50, wzrostu wysokiego,  twarzy p°* 
ciągławey chodey,  koloru blado zółtawngo , nos® 
miernego meco  zadartego,  oczu ciemnych,  w ło se k  
swia t łv«h,  bez w ą s o w ,  maiący n a  sobie surdut Z su­
kna sama zkowego dość ciękiego,  kamizelkę perka- 
Iową, w pasy, chustkg na szyi czerwoną w kwiaty  
łvczałtrvrą, poczyniwszy  szkód do tysiąc* ał ł .  z mi®' 
sta Wdna w dniu 20  Junii i 8 ' 7  roku zbiegł.  Kto- 
bv zatem cn e go  schw yta ł  i dostawił  do nizey p°d" 
pisarego a w niemożności  do naybl  ż sze y  po l icy1* 
albo doniosł  o m ie j scu  przebywania,  p rzyzw oi tą  
otrzyma nadgrodę.  Jan Juisza.

sza
j .  Od Rządu Gubernialnego M iń sk ifg0 c'gla- 

8i| ,  że  w t iJreczney  Izbie Skarbowey n® ‘ dd*
n i e  JM ińckiogo Gorzałczanego poboru H o r c k u j g j ^  
w nową daieiź«w§, będą się odbywały l i c y ł»cye , 
pierwsza dnia 8 powtórna j y ,  a trzecia i o#Uteea-  
na 28 następującego miesiąca augusta, dla cz#go 
chcący tego podjąć, raczą przybywać do tey  L b y  
na o z n a c z o n e  terminy a prawnymi E w ik c y a m i .—  
D a t t  Junii 7 dnia i8®7 roku. Sekretarz Nadwor­
ny R onsy l ia iz  Damian Czerniejew —. Klassy 14 Sie-  
ńaienow.

1. N iżey  podpisana Obywatelka miasta Wilna 
0 a i ą r  własny donr, drevu iany  z ausłeryą i wielą- 
p r z y t y m  miaszkalnenai offiiynkanoi z  ogrodami v,a* 
r z y w n e m i  z poUm do  zasiewu zboża, a cegi»lr I  ̂
n o w ą  wybudowaną,  ogrodem fruktowym, traktye “ 
rem dla wygody podróżny cli w mieści* W iluie *' r^“ 
wnym  polu po łożony  pod Nm 622 sytuowany. P°~  
wodam lat  iuż podeszłych otoczona  tamże przy" 
lunie mieszkaią femi córkami i synami zażycia swe­
go każdego chcąc usatysfakeyonować równie i Kre» 
dytorow, pos tanowi ła  takową possessyą całkowicie  
Vyprxedać, ktob^f w i | c  sobie ż yc*y ł  takowy dom

2 L i t e w s k o  Wilei ski Guberrski  Rząd obja-* 
wis nm ieys7 a potrzykrotrą'  publikatą, iż człek, pod­
dany W. Iskrzytltiego Assesora F g o ż  Rządu,  « a 
lm ie  b / y n u n  Kartluk czyl i  Bartoszewicz,  w dni® 
pierwszym praesentium, dom itrzyw szy  kradzież te­
l lu W. Assessorowi, w pieniądzach złotem pigdzie-  
siąt czerwonych złotych,  różnj ch na niemałą sum'"*? 
r ze is scb  i papierach z b ie g ł ,  który skazką zajęty  
Wiłkomierskiego powi*tu w majętności SzeŁkszmach* 
uicdy  śraedniey,  wieku 2 2 l a t ,  twarzy okrągław*'7* 
czerw oney z pstro! ac izną ,  nrsa m a ł e g o ,  włosów  
na głowią i ba kam bard ach rudawych,  ma przy so­
bie  kapotę polskiego kr»ju noszoną sukna ciemno­
szara* zknwego z guzikami białemi , surdut niemi®' 
clci sukna ci» m nog ia notow ego  * jedwabnemi guz''' 
kemi szmullerskiey roboty,  pantalozy  jedne sukfl* 
szarego ,  a drugie nankinowe cieliste, k. pelusz okrą­
g ł y  czarny prosty i czuykg r ć łb s iow ą  ciel istego kf " 
loru; a zatem jeśliby si f  gdziekolwiek okazeł wzrr*p* 
niony  zbieg,  zechcą wziąć ze wszystkim |  rzy t in* 
anayduiącym s>{ pod straż i edesłeć do  naybl  i*  
szey Pelicyi lub do samego właściciela W. Asses*6*  
ra Iskrzyckiego,  2a co dosfawuiący odbierze pr*y'  
zwoi tą nadgrodę .  Roku 1^17 Junii 8 d n u -—"7 °* 
bowjązfeu SęwifetniŁ* W in c en ty  Lawrynowirz*

Eatnadytor Jan Sokołowski. 
f  ^ PE.UQJ



D 0 D A I B K  D R O G I  D O  G A Z B T T  R O R Y B R A  Ł I t  BW I K  I H G O N «  3>

W ilno dnia 26 czerwca t 8 f j ,  Roku.

O G Ł O S Z E N I E . ]  
a. In tenden cya  wóyska p ie rw s z eg o  og asz .

«* skutek roz kazu  G łó w no  d o w o d zą ceg o  tera w o j ­
skiem,  naznac ia ią  się l i c y t a c y e  na d o s t a w g d l a  w o y -  
ska tego,  od i  ok tobra t e r a ź n i e j s z e g o  roku o 
^  *818 roku p r o w i a n t u ,  w Izbach Skarbow ych  
t y c h  Guberniv  gdfcie w o v s k o  jert r o z ło ż o n e ,  na ter-  
Winy następne’: W Izbach Skarbowych: JaroSt*
wskiey,  W ł o d z i m i e r s k i e v , In f iantskiey,  Kurlandaeiey  
W o ro n ezk iey ,  f a m b o w s k i e y ,  E k a t e r y n o s ła w s k ie y ,
* ra z em  c a ęśc i  T auryck iey  i Cher sońsk iey:  l i cy ta -  
cye augusta i ,  3,  i. 7,  przetargi  augusta 8, 9,  « 10>
^  Izbach Skarbowych: T w e r s k i e y ,  Kałuzkiey,  a *an 
skiey,  O r łow sk iey ,  W i leń sk iey ,  Grodz ieńsk iej ! ,  ° -  
ł y ń s k i e y ,  ob w od u  B ia ło s t o ck ie g o ,  Po ł ta w sk iey ,  Kur- 
Skiey, S ł o b o d z k o - U k r a i ń s k i t y  1 Kijo wsk .ey,  i i c y t a -  
cye augU»ta 7, 9, i H i  przetargi 13, ^4- «
o s t a t e k ; w U b a c h  Skarbowych. M i n s k i e y ,  WiteD  
s k ie y, Smoleń sk iey ,  M o h y lo w s k ie y ,  i C z e r m ć h o w -
sk ley. targi augusta,  ■*7, 8o» * 3 3> P ™ etarSK auou'
S ta  2 j a o

Na takowe  t e r m in y  w z yw aią  sig ż y c z ą c y  do 
tych l i cy ta cyy  z  ewikcyam i prawnemi,  w stosunku  
d o  m ies i ec zn ey  d o s ta w y  prowiantu,  na raz t e n  ,
*  części  piątey p o d łu g  porządku,  8 
cż en ie  zadatków udzie lnie ,  prócz  o go  nyc o w 
rzaństwa dos tarczeń,  które zo s ta .ą  na samera ty lk o  
Zaufaniu. W iadom ośc i  o ilości  p o t r z e b n e j  w ka-  
ż d e y  Guberńi i i szcżególne k o n d y c j e ,  podług k tó ­
rych powinny  się od byw ać  d o s t a w i ł a ,  razem z ni- 
n ie y s z e m  będ ą r o z e s ła n a  do Izb S ka rbo w y ch  1 b ę ­
d ą  otwarte  dl* publiczności .  _ .

N aos ta tek ,  gdy dotąd n ie b y ł o  t e szcze  skarg  
ba hiereguiarną w y p ł a t ę  p i e n i ę d z y ,  lub ja tie o 
wiek uciążl iwości  d la  p o d r a d c z y k o w ,  1 p o w szec hn ie  
plan o d b y w a n i a  ta k o w y ch  l i cy ta cy i  stał  się o . y c  
w iad om ym ,  przeto  In ten d en cy a  w o y s  a *go, poczv  
tuie za rzecZ n ie p o tr ze b n ą  rozszer zać się da le y  
nad t y m  przedmiotem^ lub przydawać do  t e g o  ja­
kiekolwiek zapew nien ia  i zaręczania.  , .

Na autenty ku  podp isano  : J en era ł  -  Intendent
w oy sk a  i g o  Je nera ł- Poruczn ik  Kankryn z Kopią 
fcgodao E x p e d y t o r  S oko łow sk i .

1. N i ż e y  p o d p i s y  Proc eder  o d  d a w n e ,
feo czaru * WJPP. Dominikiem 1 Cezar^ '  *' f  “
* skich Skibniewski ih  i ha o n y  z  'ódw°d u o d p o w ia d  
iac na końcu w roku n i n i e y s z y m  i 8*7 apryła 6 dnia 
zapad ł  dekret  o c z ew is t y ,  s . t y s f a k c y ą  uprzedniemu  
D e k r e t o w i  Sądu Z iem .  O .zmian ,  dla t y c h ^  S ^ b  -  
wskich  w j e d n e y  K a te g o r y i  p r z t z n a c z a i ą c y , k 
r y m  summy { d g ó in .y  K . p i t u l n . y  > Ł * *

prawnych na t e , m m  4 »  ”  rok“
n in i . y s ż y m  . g . 7 a p r y l .  *  ‘ S
10 ,  zasą dzo no ,  w la owy m e 4 Jnienj8 w t a i e m n y c h
n e g o , .  Sk ib ińsk ich,  isk os w,ad..

w ° l ' «  « - i .  roku *  . U . c h  Ziom- 0 . ,m.
Ip„.na obiaśnis ,  awi .ui ,cy  ni.  W  ł e b

U ,., . ,  dniami W ™
nev do  zal iczenia lub  L.oK«cyi w  * . L  t
1 j   ̂ femno W W Sktbm ewski ch  n i ebyło  pi lności

awuu.,V o u ,  ma

p r z e z  n i n i e y a z ą  a w i z a c y ą  c z y n i  badania P u b H ó z n e ,  p r o s i  
o n e y  samey p r z y b y c i a  dla uzysk an ia  W oa ąd ao n ey  1 n ie  
sppe l lowanev r z e c z y  s k u t ku  lub^przeciwnic j  g  y  y  pc* r z y  
k r o t n y m  p r z e z  G a z e t ę  d o n ie s i e n iu  P u b l i c z n y m  mia ł  w na- 
a t ęp no ść  dia s i ebie  d r o gę  ś ledzenia o j e y  P«Jbyc i e  ' 
p r ze z  właś c iwe  s rzodk i ,  a nad to  i z b y  ka żd y  k t o k o l w i e k  
będz ie  p r z e z  W .  Do min ik a  S k ib m ew sk i eg o  ro b ie  u k ł a d y ,  
w r z e c z y  i w in te r ess i e  - io n y  j e go ,  u w c ź a ł  za nie legal ­
ne dzieła ,  gdyż bez  mo c y  i 'Bhp ni p o t e n c y  I c r sz  w ie d z y  a- 
k t o r k i  wsze laka c z y n n o ś ć  b y ł a b y  s ł abym i p o d s t ę p n y m  t w o -  
r em n in ia ys z ą  a w i z a c y ą  dł> K u r y e r s  G a z e t .  L i t t o  n  1 t 1.
noda iąc  ona  własna r ęc zn ie  p-odpisuię.  
r  ^ Jó z e f  Z ń k o w s k i .

n u  Ziem* O . z m  \  jako a k t o rk a
w  p o g o t o w i e  b y l e b y  sama W .  . « , „ n k r w  D ekr e -
o n e y  o d b ie ra ć  r a c z y ł a  lub gd y b y  P od^ S  Dj a w n ie sporzą- 
t u  P l e n i p o t e n c y ą  Są do w n ie  p r z y z n a n ą  1 p P
au, o n M « 8o ,rh .d „ ;,o t«
go  b ą d ź  p rzysła ł* ,  a ze d a w n y  p r z e c i ą g  , 7 r sdzśSf. t e j * ,  . k i b o i . w s k i e y  i S -
ob aw ą w  aw iz u ią cym  o j ey  b y t n o ś c i  z y c i

i* W e d l e  Ukazu J E G O  I M P E R A ' T O R S K I E Y  M Ó -  
S C I  Saniow-ładnątego ca łą  Rossyą & c .  e t c .  e t c .

Uro dz on ym ,  Karo lowi  P rz t Md z i ec k iem u 1 R u d o l fo w ł  
T y z e n h a u z o w i  , i r a b i o m  , P u ł k o w n i k o m  1 w o y . k  P o l s k i c h  
i Kawale rom,  Gene rs lny m P l e n i p o t e n t o m  Massy  dóbr  p o  
‘Ogińsk ich  , Józelowi Hrab i  W l e lo h o r sk ie m u  M i n i s t r o w i  
K ró l e s t w a  Polskiego iako n a t u ra lue n t u  O p i e k u n o w i  nie  e-  
t n i c h  W i e l o h o r s u c h ,  j ako  niewol ri ie  p r zy w ła szc za i ąc em u .  
- fundusz brata sWigo Michała o d p o w i e d z i '  u l e g ł y ,  t u d z i e z  
n ie l e t n ie m u  G u r . a w o w i  * W ł a d y s ł a w o w i  W ie lohorsk im 
Su k ce s so ro m  zeaziego Michała H ra b i  W ' e l o h o r s k i e g o  G e -  
neta ł a  w c y s k  P d a k ic h ,  P o z e w  p r ż e d  tsąd Z ie m s k i  P t t u  
W i leń .  G u b e r n i i  L u t o  W i leń na K a d e n o y ą  J u n i o w ą  1 p o -  
n i e y  na s tę p ną  ż p o w i . d ż t w a  Ur.  K s t o l i n y  z P rz eu  kich  
S u i i s t r o W s ki ey  Ksmerjur ikrowey D w o r u  J. J M.  w  A ss y -  
‘a t cncy i  O p i e k u n t w  K o n s t a n t e g o  H r a b i  P la t e r a  P r e z y d .  
S ą d u  Gra n ic ż .  Afpe l .  G u b .  L.  Wi lef i  , A n t o n i e g o  C h r s p o -  
w i c k i e g ó  P r e z y d t n t a  S ą d u  G H .  L i t t o  W i l e u .  I go  D e p a r ­
t amen tu  i Kawalera,  J ó z e f .  S z u m s k i e g o  K o n i m z y c a  L i t t o  
c z y n i ą c e y ,  w rele rencyi  do d o w ó d o w  O S ą d u  z ł o L y e  s ię  
ma iąc ych  wynieś .ony  o to :  ż e s z ł y  Hrabiip M ic ha ł  W i e lo -
horski  Dokumentem O b l ig a c y y n y m  w du iu  i m  J u l u  1801 
r o k n  w Wsrszavsie da t nyn i  i w t r w a i ą c e y  t a m  ow óc z as o -  
w le  Kró lew sko  p r u s k i e /  R e g  n c y i  t e g o ż  dn ia  1 p r z y z n a ­
n y m ,  zawin ioną  n i e ż y i ą c e y  dzi ś  ma tc e  Z a ł ł e y  d e l s t o i k i  I -  
zabeł l i  z Koenigafel ioW Prze i i ś k ie y  S ta rośc i r i ey  Miadz iol -  
akiey summę w i lości  T a la rów 9 . odo W G r u b e y  mon ec ie ,  
w du i u 7 ^ rił op łac ić  deli laru i ąc ,  ^ o i ó b ł  e w i k o y ą  P°"  
ni ienioney aumtny m ię d z y  inoemi  n‘a s c h e d ę  z  S u k c e i s y l  
po Hetmanie  G g iń sk u n  m a  p r z y p k d a i ą c ą  —  J a k o w y  d ł u g  
w Części ty lko  w Rok u  ł g 02 na d n i u  g ap r i l a  zaspakalB- 
l ą c  , ze t e s z t y  Ta larów 3,825 w i n n y m  p o zos ta ł ,  p r z e z  D o ­
kument  w oneyże dacie w y d a n y  w y zn a ł  , nas t ęp n i e  t a k  ma­
tka  Z a ł l c t y  iako t e ż  D e b i s o r  J e y  Michał  H ra b ia  W e lo h u r -  

du i  życi& zakończyl i^  Ź a l ł c a  wszelki  spadek  d r o g ą  na­
t u r y  p o  a w e y  matefe o d z i e d z i c z y ^ # z y ,  a W r e d n e  t y m  i  
d ł u g  zesz lepo  W i e lo h u r s k ie g o ,  czekała c i e r p l i w ie  £lim ln -  
tereaga p o  O g iń s k ic h  p r z y y d ą  do  ko ńca ,  i a ko t óy  czas  g d y  
si? zdaie zbl iżać,  a Z s ł l ca  obok  t e g o  d o w i a d u i e  się i z j a ­
koby O bża ł .  Jo z e f  W i e l o h u r s k i  M i n i s t e r  n i e p ra w n ie  t y t u t u i a  
ak torem S c h e d y  Michała b r a ta  swego  z r z e o z y  b u k c e a . y t  
p o  O g iń sk ic h  W yp a d a i ąc ey ,  p r z e t o  t a k  z O b z s ł ł e m  Mi n i -  
a t rem,  iako t e ż  Z n ie le tn iemi  W ie loh ur sk i em i  a t o p ie u  o y -  
ca  sweg o  r e p r e z e n t n i ą c e m i ,  n i e mn ie y  z O b ż a ł ł m t  P len i ­
po t en tam i  massy  aby do  r o z p r a w y ,  u k ła d ó w  z H r s b i ą  Joze-  
lem W i e lo hur sk i m o S c h e d ę  brata jego Michała-,  n ie  za­
wieral i  ch c ą c  się t o z p r a w i ć ,  ń i e p rz e c in a i ą c  sob ie  p r a w a  

razie n i e w y n a ł d z e n i a  t u  fu nd u szu ,  szukan ia  sa tysła c y t  
* da l szyc h  d ó b r  s e s z łe g o  Michała H rsb i  W i e l o h i r s k i e g o  1 
ż o n y  ieao Alexandry W l e l o h u r s k i e y  Wspólnie  do  D o k u m e n t u  
■wydanego za p ew n ia ją c e g o  o p ł a t ę  p i s z ą c e j  się', W,J J '
i t k i c h  O b ż a ł  do S ą d u  i p rosi  ■— Sądzen ia  summy Talar .  38x5 
z p r oc e n ta m i  zaleg»iącemi  d r u g i e  t y l e  Wynosząoemr ,  
t n i c h  Wielohórsł r ich s t o p i eń  o y c .  r. p r e z e n j '*c 
b ze n in  s s t y s f a k c y i  ze S c h e d y  z|Massy d e b r  p o  O g i ń s k i c h  na  
Zeszłego Michała W k l o h u r s k i e g o  p r z y p a d s i ą c e y , c z e g o ,  a b y  
Józef  Hrabia W i e l o h u t s k i  M id i s t e r  m e b r o n i ł  z a s t r z e z e m s ,  
i  i  t y m  Wzglę dz ie  Wsze lk ich  c n e g o  s to s u n k ó w  iako m e -  
p r s w n y c h  skasowania ,  w fazie zas z a t w i e r d z e n i a  o n y c h  
wówetaa  z m u sz e n i a  t e g o ż  H ra b ie g o  Jozef* do  opłaceni*  
c a ik o w i t e y  Z a ł ł c c y  na leżnośc i ,  o E x p e n s  p r a w n y ,  ? -
bżaBd11 P le n ip o t en ta m i  M»ssyj  zas t r zeżen ia ,  aby  w  a 
u k ł M  z H ra b i ą  Józefem o S c h e d ę  b r« ta  1 Micha ła  do  Voz- 
e r awy  n ieWchodz i l i ,  i żapeść niaiący w y r o k  O b z a ł ł n  ja 
r e p r e z e n t u j ą c y  S t o p i e ń  W s z y s tk i c h  K o n . u k c e s . o r o w ,  w z u ­
pe ł no śc i  U sku te cz n i l i ,  o t sz  o o co  czasu  sprawy p r o s z o
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b ern ii  L i t t o  W ileń . A ntoniego  CHrapowickiego Prezyden- 
ta  S ąd u  G ł ł .  L i t t o  W i le ń .  ig o  D ep ar t ,  i Kswalera Józe-

t uiwiciuiyii uujftawH i W łady&io w« »» ic jo nu r- 
sk ich  i jch opiekę przed  Sąd Ziemski Wileń. na Kadencyą 
u in iow ą i poni.ey następną, dla wiadomości ty c ż e  J^WW'. 
W ie lo h n rs k ic h  do G a z e ty  K uryera  L i t to  podałem.

Bonawentura Bancewicz Woźny Pttu Wileń-

j  Wedle Ukazu Jeg o  Impefatorf ikiey Mości 
Samowładnącego Całą Rossyą etc.

UUr. Karolowi Przeżdzieckiemu i $ udolfo wi 
Tyzenhauzow i  Ilrabiorłr Pułkownikom w. poi. j ka­
walerom Geńerelnym Plenipotentom massy dóbr po 
O gińsk ich ,  Józefowi f jrabi Wielohurskiemu Mini­
strowi Królestwa Polskifegó-, iako naturalnemu Opie-  
fcunówi nieletnichVVielohurskich i iako nidivolnie p r z y ­
właszczającemu fundusz brata swegoMichała odpowie­
dzi uległy. tudzież nieietnimGustawowi i Władysławo- 
wi Wielohorskim Stikcessorom zaszłego Michała H ra ­
bi Wielohurskiego Generała , Pozew przed Sąd Ziem. 
P tu  V i len ,  na kadencyą J u n u o w ą  i po mey następ­
c ą  z powództwa Ur. Michaliny z Hrabiów Wieio- 
hurskich Szadurskiey w assystencyi  męża Ignacego 
Szadurskiego Marszałka Dryzeńsł: ego czyniacey 
wyniesiony wszczególności o to ; ii nieżyiąćy dziś 
Michał  Hr. Wielohurski Generał  o/ciec Załły za ­
ślubiając sobie Annę z Przóuskirb wprzód Krzyckę 
Kasztelanicowę matkę Za ł łey ,  Dokuuerttem na dn iu  
13 kwietnia 1793 roku przed  Aktimi m e t ryk  Ko* 
ronaych  prz}znenym teyże zome i*ey ,  matce Za- 
łuiącey wydartym summę 50,000 zł p 0l. p rzez  nią 
w gotowiźnie w dom  iego wniesiony zapewnił i na 
wszelkim swoim oparł  maiątku —— Po zgonie zaś mat 
ki , Złca iako iedyna pozos ta ła  có-ka aktorką s ta ­
ła  się wszelkiego po niey Spadku,  & wrzędżie tym i 
summy przez oyca zeszłego zapisa rey ,  a przedsię­
biorąc oney poszukiwać,  gdy zapewnioną iest , iz 
z rzeczy Stokcńssyi po Ogińskich należy sig scheda 
*eszłemu oycu Złcey  , którą mewolaie Obżłny Jó­
ze f  Hrabia Wielohuiski chre sobie przywłaszczyć 
i gdy interessa między Konsukcessorami Ogińskich 
p rzychodzą  do końca , przeto Z ł e .  szukaiąc zabe­
zpieczenia swoiey własności , stosownie do oświad­
czenia na dnia 13 J..nii i g i ó r o k u  w Sądzie Głłtn 
Litew. 2go Depirt* zan ies ionego ,  rtieprzecioaiąc 
sobie drogi szukania reputacy i  z dalszych funduszów 
pozywa Gbżłch i prosi Sądzenia summy *łch poi, 
50,600 cum altero tanto na SukcessomCh zeszłej, 0" 
Michała Hrabi Wielohurskiego,  i przeznaczenia sa*. 
tysfakcyi  z ogólnego tógóz Michała maiątku a szcze„ 
golnie ze schedy Sukcessyi po Ogińskich nań prEy*. 
p a d id ącey , czegó aby O bż łny  Jozef  Hrabia Wielo* 
horski  niebronił zastrzeżenia i w tym wzgli(izie 
wszelkich ooego stosunków zo ikczemńienia , w raw 
zie zaś onych zatwierdzenia , nakazania temuż Hra­
biemu Opłacić Z a ł ł e y  Całkowitą należność za ze ­
szłego Hrabi Michała. Z  Obżłm. Plenipotentami 
massy zas trzeżen ia , aby do nastąpić maiącey roz­
prawy w żaden układ z Hrab ią  Józefem Wielohur- 
fikiro o schedę brata iego Michała niew-hodzili  j 
zapaść maiący wyrok Obżłni iako repfezentu iący  
stopień wszystkich Konsukcessorow massy,  w zupeł­
ności u sku teczn i l i ,  o expens  prawny , oraz o to , co 
czasu Sprawy pros/onem będzie Ś. Z.  M.

K o k u  1S17 J u n i i  *5 dnia W oźny  te Kopiią z  
powództwa JW. Micheliny z WieJohur*kIch Szadur- 

ySkiey Marszałkowey Dryzień.  w Assystencyi męża 
czyniąćey , po JvV\V lózefa Hrabi  W i e l o h u r s k i e g o  
M in is t ra  Królestwa P d l s k i e g o , Gustawa i Włady***-  
wa Wielohnrskich i ich opiekę przed Sąd Z i e m  Po" 
wiatu W.len,  rta Kadencyą Juniiową i po niay nastfip* 
ną  do Gazet Kuryera Li t t .  podałem.

Bonawentura Bance wica W. Ptu

Roku tysiąc óśmset s iedmnastegó mca Junti ćM’ 
giego dnia w imieniu JW. Teul i  % SI źmow Mi- 
źaiowey Ins tygatorowey W. Xtwa Litto,  niżey pi' 
szący się przyznanemi dokum ntami pełńomocnilf, 
powodem zdarzoney  przed kilką dniami śm erci JW. 
Rafała Slizienia Instyg. W  Xtwa Li t to  przed akt** 
mi Ziemsk emi Pttu Słonimskiego mocą prawa 0'  
świadczam, iż skutkiem dokumentów miedzy zeszły01 
Ins tygatorem i Instygatorową aestałych,  szczególni® 
skutkiem dokumentu os ta tn iego w roku tys>$c 
ośmstt  jedynastym miesiąca marca szóstego doi3 
postanowionego, i w Ziemstwie  Słonim. drfia teg°* 
przyznanego , zeszły In s tyge to r  dóbr 0  zie w W* 
tkowicz ,  Okuhinowa z a t tyneneyami w Słonimski01 
leżących, połowę wolnoy W rtowógro Jakim, Kosty^ 
w Oszmiańskim, i Połonfti W W ół  .owyśkim powia­
tach sytuowanych, prawu dożywotniemu J ’,V Insty- 
gatoro wey poddanych,  do  swoiey śmierci by ł  arg- 
downym possessorem, a wszelkie wyżey pomieniu- 
ne dobra,  iako i cały Okunikow do fiossessyi doży* 
wotniey J W .  Instygatorowey,  dla Uprzedniey śmier­
ci JvV. Ins tygatora ,  należeć maią, i że wszystki® 
długi tak z E x d o tacy i  córek, jakó też z zapisów ze­
szłego Podkomorzego blizienia wynikłe j własne 
długi z tych dobr zdięte,  na dobra dz iedz iczne ze 
szłego Ins tygatora ,  które powyższym dokument-0' 
zpod dożywocia J W .  Instygatorowey zoatlsfy u- 
wolmone, powinna bydź przeniesione", tak, izby jW- 
Ins tygatorowa , po skończ oney arędźie obeymiioiC 
do własney posśensyi dożywotnia  maiątki ,  In a U iU  
«e od długów i zarni trężeń wolnemi, mocą za t e i n , 
dokumentów wypisaney rzeczy,  mżey p szący po­
syła natychmiast  Sądowego Woźnego dba zainiro- 
mitt- wania w dożywotnią po.sesyą" n a J w  'T»Ile 
SI,zmową Instygatoro wą L i t t ą  dóbr  D z i e w i J t k ^  
wicz Okun nowa z folwarkami Krasnym Stawem, 

*“m* Michałkowem, Jaruciańką.  i Iwańkowszczy- 
zną, Machnaczami i ze Wszyśtkieńii at tyneneyami 
w powiecie Słonimskim. Wolney połowę w Nowo­
grodzkim, Polonki w Wołkowyskina, K o s t y f t  w  0„ 
s ż a m ń s k  m, że tych dóbr żadne opisy i ciężary o- 
ba t i  zać niemocą i nie powinne,  i Da tych JVT. In-  
s tygatorowa żadnych długów ani opisow ńie pfzyy- 
mie; ostrzega publiczność,  iżby nikt w żadne choć­
by z oaykrótszym terminem ilie wchodził opisy na 
powyższe dobra,  do d o ż tw o tn  ey Possessyi JW. łn- 
s tyga tordwey należne.  U tego oświadczenia pod­
pis takowy. Takowe oświadczenie podpisuie. J dIi 
Kaymund Strawiński.

Z g o d n o ś ć  z Protokulem Potoczńym zas'wiad- 
czam Antoni Chrzczonowicz Ziemski po­
wiatu Słonimskiego Rejent .

m m / l . '   3Ł 1*>

2. Li tewsko Wileński  Gubernskf Rząd wzvwk 
ninleyszym życzących  wziąć W je d n o ro c z n ą  arędo-  
wną Tenutg  dochód w mieście Wilnie  z publicznych 
wag i m i a r ,  aby jawiji sig dla licytacyi do  Wileń^ 
Skiey Skarbowey Izby » pewnemi ewikeyami,  na 
termina: pierwszy aógo,  drugi 3ogo t e raźn .e / szego  
miesiąca Junii  , a t rzeci  ostateczny  5go dnia na-  
stępującego miesiąca Julii* Dat roku i ^ g o  Ju-i 
foii i9go  dnia .

Sowiet hi k Wińcenfcy Ławrynowicz.
E x p e d y t o r  Jan Sokołowski.
Naczelnik Stołu Perzanowski*

2. E x c e rp t  ż  Protokułu Potocznego P t tu  Sło­
nimskiego oświadczenia W dacie poniżey wyrażo-  
nóy zapisanego,  pod pieczęcią Urzędową Ziem.  Sto- 
ntm. na daiu 4 Juaii  roku wydań.

2. Od Litewska-Wileńskiego 'Guberskiego/Rzą.  
du obiawia się , aby życżący  prgyjąć na siebie d o ­
starczenie dla woyska w mieście U Unie od daty igo 
Januaryi  ig ' ig  roku drew sążni 6,8o0, jiwili sig dla 
l i cy tacy i  do Wilenskiey Skarbowey Izby na te r-  
tnina : pierwszy 22g o , drugi ż^go i t rzeci  os ta te ­
czny 5ogo teraźnieyszego mca Junii z do i ta teczną  
kaucyą.  Dat roku *£17 Jnnii 7 dnia.

W Obowiązku Sowietnika Wincenty Ławrynowicz*1 
E x p e d y t o r  Jan Sokołowski. 
Naczelnik Sto ła  Perzanowska


